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Trzeci dzień procesu socjalistycznego działacza 


Tylkonaczelne władzePPS-u 


mogą się porozumiewać z komunistami — zeznaje Drobner 


Kraków (Tel. wł.) 
dniu procesu działacza socjalistyczne- 
go dra Drobnera oskarżony wyjaśnia, 
iż powiedzenie o barykadach na uli- 
cach (mówił o tym na jednym z ze- 
brań — przyp. spraw.) rozumieć nale- 
ży jako określenie „przenośne”. 


TRZECI DZIEŃ PROCESU 


W. trzecim dniu rozprawy zezna- 
wał w dalszym ciągu oskarżony (od 
godziny 9,30 rano do 4 po południu). 
Zeznania jego nie łączą się właściwie 
т. aktem oskarżenia. Jest w nich da- 
leko więcej wspomnień osobistych, 
charakterystyk ludzi i poglądów poli- 
tycznych. Przyciśnięty do muru, sta- 
le iera się inkryminowanych po- 
wiedzeń, świadczących o jego tenden- 
cjach rewolucyjnych. 


TYLKO NACZELNE WŁADZE PPS... 


Na pytanie przewodniczącegą, co 
sądzi o taktyce Kominternu wobec 
„jednolitego frontu“, oskarżony о; 
świadcza, że w PPS istnieje instruk- 
cja, iż z komunistami porozumiewać 
się i konferować mogą tylko naczelne 
władze partii a nie niższe. Oświad- 
czenie to wywołuje na sali olbrzymią 
sensację. 

Następnie oskarżony przechodzi do 
omówienia swego wystąpienia na Ra- 
dzie Miejskiej w Krakowie, w czasie 
którego powiedział, iż należy palić ko- 
ścioły. Drobner przeczy temu, przy- 
znając tylko, że oświadczył się prze- 
ciw przyznaniu subwencji tysiąca zło- 
tych na budujący się kościół św. 
Szczepana, bo uważał, że.. jest ona 
zbyt mała (l). Na okoliczność tę ze- 
znawać ma podany przez oskarżonego 
świadek ks. Niemczyński. 


W drugim DROBNER A ES. NIEMCZYŃSKI 


W ogóle oskarżony poświęca dużo 
miejsca ks. Niemczyńskiemu. Oskar- 
żony zeznaje, iż ks. Niemczyński, wy- 
jeżdżając za granicę, przysyłał mu 
zawsze kartki z pozdrowieniami. 
Drobner podkreśla z zadowoleniem, iż 
w ten sposób ks, Niemczyński nikogo 
więcej nie wyróżniał. 

(Dla informacji należy dodać, że 
ks. Niemczyński, „ѕапасујпу“ radny i 
proboszcz w Podgórzu, nie wszystkim 
okazuje swą „ogólnoludzką* sympa- 
tię. Na terenie swej parafii zwalcza 
niezwykle ostro narodowców. W listo- 
padzie ub. roku odmówił poświęcenia 
w swoim kościele parafialnym pro- 
porca S. N, na którym znajduje się 
obraz Matki Boskiej. Oczywiście ks. 
Niemczyński jest zupełnie odosobnio- 
ny, nie tylko na terenie krakowskim, 
ale i w reszcie kraju). 


WYJAZD DO 2. 5. R. К. 

Następuje sprawa wyjazdu Drob- 
пега do ZSRR. Wyjechał on tam w 
związku z agonią córki. -Na zapyta- 
nie trybunału, skąd się córka wzięła 
w Rosji, Drobner opowiada szczegóło- 
wo o losach aresztowań podejrzewa- 
nej rzekomo niesłusznie o komunizm 
córki. W więzieniu zaraziła się Drob- 
nerówna gruźlicą. Z końcem r. 1934 
wyjechała do Rosji na kurację za ze- 
zwoleniem władz. W tym miejscu pod- 
kreśla oskarżony „dżentelmeńską" ro- 
lẹ wicestarosty Woźniaka, który u- 
dzielił paszportu bardzo szybko. Gdy 
Drobner na wiadomość o agonii Cór- 
ki chciał wyjechać do Rosji, również 
i wtedy starostwo wydało mu pasz- 
port w ciągu godziny. 

— „W Rosji uderzyło mnie — ze- 


Książę Paweł, nastepca tfonu Grecji, 
Fryderyka z podróży poślułrnej. 


jów, młodzi małżon 


znaje Drobner — mnóstwo świetnych 
rzeczy. Wytworzyły się we mnie en- 
tuzjastyczne odruchy." 


„MORDY W SOWIETACH SĄ... 
PAŃSTWOWO UZASADNIONE" (I) 


Z kolei opowiada Drobner o swej 
broszurze o Rosji sowieckiej, nie od- 
wołując z niej ani słowa, owszem 
skarżąc się na jej cenzurę (broszura 
ta została w całości skonfiskowana). 
Uważa nawet, że ostatnie wyroki w 
Bolszewii są państwowo uzasadnione. 
Pierwszy swój odczyt o Rosji w kra- 
kowskim TUR zapowiedział już z Mo- 
skwy. 


SCYSJA MIEDZY PRZEWODNICZĄ- 
CYM A OSKARŻONYM 


W tym miejscu następuje scysja z 
trybunałem o termin pierwszego od- 
czytu i o treść rozmowy, jaką przed 
tym odczytem odbył Drobner ze staro- 
stą i wicestarostą w Krakowie. Z ze- 
znań ich obu wynika bowiem, że 
Drobner ganit wiele rzeczy w ZSRR i 
twierdził, że szpicłowano go i nie 
wszędzie puszczano. Tymczasem w 
broszurze napisał Drobner, że wcho- 
dził, gdzie chciał. Przewodniczący 
prosi o wyjaśnienie tej sprzeczno: 

Drobner odpowiada. że tam, gdzie 
by go nie wpuszczono, on 
chciał iść. Z dalszych zeznań oskar- 
żonego wynika, że przedstawiciele 
władz nie zawsze przychodzili na pu- 
bliczne odczyty Drobnera, których wy- 
głosił kilkanaście. Jedno z przemó- 
wień zakończył Drobner wyrażeniem 
nadziei, że i Polska powinna wpro- 
wadzić u siebie ten „ystem co ZSRR. 
Oskarżony tłumaczy, że miał na my- 
śli system ładu. 


Nasyci 
kowić podziwiają obecnie piękno Grecjir= 


sam nie | 


тка księżniczką 


z swą mał: 
z obcych kra- 


szy się wrażeniami 


BROSZURA О SOWIETACH 

Broszura o Rosji Sowieckiej wyda- 
na była dwukrotnie. Pierwsza jej re- 
dakcja została skonfiskowana, ale 
Drobner przechowywał te egzempla- 
rze w swojej firmie. Twierdzi on, że 
chciał je spalić, gdy nadejdzie zi- 
ma (!). Dalej na podstawie książek 
Wańkowicza, A. Janty Połczyńskiego, 
R. Dybowskiego i mjr Lepeckiego usi- 
tuje dowieść Drobner, że i ci autorzy 
widzieli w Sowietach mnóstwo do- 
brych stron. Od siebie dodaje oskar- 
żony ranóstwo szczegółów, które ma- 
ja za zadanie wykazać, że w Sowie- 
tach jest życie idealne. 


DZIEKOWALI MU FABRYKANCI 

Z kolei sąd zapytuje oskarżonego 
o jego rolę w strajkach okupacyjnych. 
Drobner uważa, iż odegrał w nich do- 
brą rolę. Porozumiewał się zawsze 
ze starostą, a nawet starosta prosił go 
о interwencję w sporach pracodaw- 
ców z robotnikami. Także fabrykan- 
сї dziękowali mu nieraz serdecznie za 
likwidację strajków. (Nie ma w tym 


nic dziwnego, gdyż socjaliści za- 
miast bronić robotnika bronią in- 
teresów żydowskiego kapitalisty), 


Niedwuznacznie z dalszych zeznań 
wynika, że przywódcy socjalistyczni 
panują nad tłumem tylko do pewne- 
go momentu, często władza wymyka 
się im z rąk i wtedy tłum zdolny jest 
nawęt ich ukamienować. 


DROBNER O B. WOJ. ŚWITALSKIM 

Oskarżony czynny był w szeregu 
strajków okupacyjnych przed słyńny- 
mi zajściami krakowskimi. Szczegó- 
łowo omawia historię strajku w 
„Sempericie* i zajść marcowych, po- 
iając w niesłychanie ostrych sło- 
wach b. woj. Świtalskiego. Gdy poli- 
cja strzelała do tłumu, wtedy Drobner 
telefonował do wicestarosty Mała- 
szyńskiego w słowach „niech pan od- 
bierze władzę temu szaleńcowi*, co 
się odnosiło do woj. Świtalskiego. W 
czasie zajść Drobner aresztowany był 
tylko na chwilę. 

Na zakończenie zeznań swoich о- 
ska: ny wypowiada w patetycznych 
slowach swoje kredo polityczne, w 
którym powtarzają się znane „argu- 
- menty“ wiecowe. 
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Rząd Biuma traci wpływy w parlamencie 


Akcja prawicowych kół parlamentarnych o powołanie ponadpartyjnego rządu 
obrony narodowej — Odrzucenie projektów finansowych Bluma 


Paryż. (PAT) Kilku posłów spo- 
śród mniejszości parlamentarnej pod- 
jelo inicjatywę wydanią deklaracji, w 
której domagają się niezwłocznego 
utworzenia ponadpartyjnego rządu 
obrony narodowej, rządu, który potra- 
fiłby skupić wokół siebie caly kraj i 
posiadał dostateczną silę oraz autory- 
tet dla utrzymania pokoju w Europie 
zgodnie z tradycyjną rolą polityczną 
Irańcji. Dotychczas podpisało tę de- 
klarację 67 deputowany m. Paul 
Reynaud, Mandel i de lis, 

W kolach politycznych zwracają 
uwagę w związku z ostatnim głosowa- 
niem, którym za rządem wypow 
działo się 343 posłów, a przeciw — 243, 
że w porównaniu z poprzednim ozna- 
cza to utratę przez Bluma 73 głosów. 

Jest to bardzo poważny ubytek, 
zwłaszcza że 22 radykałów czyli 20 pet 
klubu parlamentarnego wyłamało się 
z większości i głosowalo przeciw pro- 
jektom rządowym. 

W tych warunkach losy obu projek- 
tów rządowych w Senacie znajdują się 
całkowicie pod znakiem zapytania. 
Na razie obradowała komisja finan- 
sowa pod przewodnictwem Caillaux. 
Premier Blum w półtoragodzinnym 
przemówieniu przedstawił projekty fi- 
nansowe rządu. Zostały one odrzuco- 


z a a 


Samolot rozbił się 0 skały 


Perpignon. (PAT). Stwierdzo- 
no, że samolot pasażerski utrzymują- 
cy komunikację pomiędzy Dakarem a 
"Tuluzą, rozbił się we mgle o skałę zwa- 
ną „Pie des cing croix" w dep. wsch. 
Pirenejów, w odległości 1 km od ko- 
palni Las Indis. 

Szczątki samolotu leżą w górach na 
wysokości 2400 m wśród śniegów, w 
miejscu trudno dostępnym. 

: Jak ustalono ofiarą katastrofy pa- 
dło'3-ch ludzi załogi i 5 pasażerów, le- 
cących- z Dakaru. 


Milion pomarańczy w morzu 


Czerniowce. (PAT). Prasa do- 
nosi, że rumuńskie władze celne w 
porcie Konstanca zezwoliły palestyń- 
skiej firmie „Pardess* wrzucić do Mo- 
rza Czarnego milion pomarańczy, któ- 
re uległy zepsuciu. 


Rumuńska Bereza 


Czerniowce. (РАТ). „Glasul 
Bucovinei* pisze, że rząd rumuński 
projektnje urządzenie obozu koncen- 
tracyjnego dla osób politycznie nie- 
pewnych na tzw. „Wyspie Wężów*, po- 
łożonej о 22 mile od Suliny na Morzu 
Czarnym 

Na wyspie mogłoby się pomieścić 
1.500 osób. Internowanym pozostawio- 
noby swobodę ruchów, gdyż ucieczka 
z wyspy jest i tak niemożliwa. 


‚ Upały nad Bałtykiem 

Królewiec, (PAT), Na wybrzeżu 
Bąłtyku w okolicy kąpieliska Crane od 
kilka dni panują upały. Temperatura 
podniosła się w ciągu jednego dnia z 
7 do.20 st. С. w cieniu. Szereg osób 
płażuje nad brzegiem morza, Śmielsi 
próbują się nawet kąpać. 


OBRĄCZKI SLUBNE 


BIZUTERIA ZŁOTA I SREBRNA 
ZEGARKI PLATERY = 


JAN PLACEK, Łódź 
Brzezińska 10 Telefon 150-17 
Wargitaty zagarmistrzowskie = jubilerskie - grawerskie 
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ne 15 głosami przeciwko 10, po czym 
komisja postanowiła 17 głosami prze- 
ciwko 2 połączyć te projekty w jeden, 


być przyznane kredyty w wysokości 
5 miliardów franków celem zaspoko- 
jenia potrzeb skarbu i Kasy Obrony 


na podstawie którego gabinetowi mają | Narodowej. + 


Demonstracyjny 


udział Gdańska 


w plebiscycie? 


Znamienny artykuł „Danziger Vornposten* — Pogloski o mo- 
żliwości rozwiązania „Volkstaguw* i zarządzenia wyborów 


Gdańsk. (Tel. wł.) W organie hit- 
lerowskim „Danziger Уогрозіеп“ znaj- 
tujemy następujące znamienne uwagi 
w związku z plebiscytem w Austrii w 
dniu 10 kwietnia, oraz wyborami do 
Reichstagu: 4 

„Chociaż w Gdańsku — czytamy — 
nie możemy brać udziału w wyborach 
do Reichstagu wielkich Niemiec, jed- 
nak ogarniają nas te same uczucia 
wdzięczności i radości. Dla nas Gdań- 
szczan nie ma żadnego znaczenia, że 
musimy zrezygnować z wypełniania 
kartek do głosowania. Najważniejszy 
dla nas jest fakt, że „Gauleiter“ For- 
ster. jako odpowiedzialny wobec „Fiih- 
rera“ za politykę Gdańska, a równo- 
cześnie poseł do Reichstagu, stanowi 


w dniu plebiscytu, tj. 10 kwietnia 


żywą więź łączącą nas z Berlinem, Mo- 
rachium i Wiedniem. 

„Zresztą w naszym obecnym parla- 
mencie nie ma nieprawomyślnych po- 
słów. Będzie więc raczej zwykłą for- 
malnością sprawa zmiany jego składu. 
Wystarczyłoby wyznaczyć dzień, w 
którym ludność gdańska moglaby się 
wypowiedzieć, że jest gotowa podpo- 
rządkować się interesom polityki nie- 
mieckiej.* 

W kołach poinformowanych twier- 
dzą w związku, z powyższym artyku- 
łem, że liczyć się należy poważnie z 
możliwością rozwiązania Volkstagu 
oraz zarządzenia wyborów wlaśnie w 
dniu 10 kwietnia, aby nadać im de- 
monstracyjny charakter. 


Przed zawarciem układu 
angielsko -włoskiego 


Podpisanie układu ma nastąpić w kwietniu — Ewentualny 
przyjazd min. Ciano do Londynu 


Londyn (ATE). Podpisanie u- 
kladu angielsko-włoskiego spodziewane 
jest — jak twierdzą w kolach dobrze 
poinilormowanych — w pierwszej po- 
łowie kwietnia, jeżeli w najbliższych 
dniach nie wyłonią się nieprzewidzia- 
ne trudności. 

W czasie ostatniej rozmowy, którą 
ambasador Grandi odbył z lordem Ha- 
lifaxem, miał оп dać do zrozumienia, 
że Mussolini pragnąłby zakończenia ro- 


kowań jeszcze przed świętami Wiel- 
kiejnocy. 

W związku z tym koła dobrze poin- 
formowane ponownie podkreślają, że 
dotychczasowe rozmowy mają przebieg 
zadawalający. А 

Przypuszczają ogólnie, że min. 
Spraw zagranicznych Ciano przybędzie 
osobiście do Londynu celem podpisa- 
nia nowego układu angielsko - wło- 
skiego. 


Dalsze sukcesy powstańców 


Pomyślny rozwój ofensywy w Aragonii 


Salamanka (PAT). Komunikat y wojska narodowe przeprawiły się przez 


oficjalny sztabu powstańczego donosi, 
że na froncie aragońskim, mimo nie- 
jającej pogody, na odcinku Hu- 
a wojska gen, Franco posuwały się 
naprzód, przełamując opór nieprzyja- 
ciela. Oddziały rządowe wszędzie zmu- 
szone były do wycofania się, ponosząc 
bardzo duże straty. Po ńcy zajęli 
wzgórze San Gregorio i wieś Tardienta. 

Na odcinku południowym nad Ebro 


5р 


rzekę i w oparciu o silnie umocniony 
przyczólek przerwały front nieprzyja- 
ciela na przestrzeni około 10 km, zmu- 
szając całą część południową linii o- 
bronnej do wycofania się. Przeciwnik 
pozostawił na placu ponad 400 zabitych 
oraz wielką ilość broni i amunicji. 

Powyższe sukcesy potwierdza ko- 
munikat „czerwonych”. 


Ku porozumieniu węgiersko-rumuńskiemu 


Bukareszt. (ATE). 
rozumienia v 
ede wsz, 


Sprawa po- 
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lityczne tw Czechosłowacja. 
która dotychc ła raczej niechęt- 
na zbliżeniu między Węgrami a po- 


szczególnymi krajami Małej Ententy 


obecnie, po dokonanym „Anschlussie* 
zmieniła radykalnie poglądy i widzia- 
łaby chętnie poprawę stosunków po- 
między Rumunia a Węgrami. 
Ogólnie panuje w Bukareszcie opi- 


nia, e porozumienia rumu. 
sko = węgie ego ostatnio poważnie 
wzrosły, 


Pierwszy polski dyplomata w Kownie 


Przybycie radcy Klopotowskiego do Kowna wywolalo 
w mieście olbrzymią sensację 


Warszawa. (Tel, wł.) Wiadomość 
o przybyciu do stalicy Litwy dyploma- 
ty polskiego radcy Kłopotowskiego ro- 
zeszła się lotem błyskawicy po mie- 
ście. Gdy pociąg z Dyneburga przy- 
szedł na dworzec, zpromadziła się na 
peronie liczna grupą korespondentów 
zagranicznych, którzy zwrócili się do 
rądcy Kłopotowskiego z prośbą o wy- 
wiad. Urzędnik dypłomacji polskiej 
żadnego wywiadu nie udzielił. 

W rozmowie 2 korespondentem ATE 


radca Kłopotowski oświadczył jedynie, 
że na stacji granicznej Lerafaj zamel- 
dował się u niego komisarz policji, 
który sprawdził jego paszport zaopa- 
trzony w wizę dyplomatyczną wydaną 
przez przybyłego z Dyneburga konsula 
litewskiego Sawickisa. W czwartek 
radca Kłopotowski udał się z wizytą 
do protokołu litewskiego MSZ, ażeby 
omówić z nim szczegółowo przybycie 
posła Charwata. (w) 


Dr med. H. ZIOMKOWSKI 


speej. chorób skór. wener. i moczopiciowych 
Łódź, 6 Sierpnia 2, tek. 118-33, 
Przyjmuje 9-12 1 3-9, w niedziele: 9-12. 


Członkowie poselstwa 
w Kownie 


Warszawa. (PAT). Pierwszym 
sekretarzem poselstwa R. P. w Kownie 
został mianowany p. Maciej Załęski, 
kierownik referatu w M. 8. Z. Attache 
poselstwa został mianowany p. Sławo- 
mir Dziarczykowski. 


Uroczystości faszystowskich 
oddziałów wałki czynnej 


Rzym. (PAT) Całe Włochy obcho- 
dziły uroczyście 19. rocznicę utworze- 
nia pierwszych faszystowskich oddzia- 
łów walki czynnej. W Rzymie prze- 
niesione ceremonialnie sztandar z sie- 
dziby partii do Pałacu Weneckiego, 
gdzie umieszczono go na balkonie. Nie- 
bawem ukazał się Mussolini, który wy=, 
głosił do tłumu następujące przemó- 
wienie: 

„Dzień dzisiejszy jest wielkim 
dniem święta i chwały „czarnych ko- 
влш“ oraz narodu włoskiego. Przed 
19 laty założono faszystowskie oddzia- 
ły walki czynnej, których nazwa mie- 
ściła w sobie cały program. Świat mu- 
si o tym wiedzieć, że naród włoski jest 
zawsze ten sam. Jesteśmy gotowi do 
pokaju, ale gdy zajdzie potrzeba, bę- 
dziemy również walczyć. A jeżeli 
przyjdzie do walki ,zwyciężymy фа 
obecnej i przyszłej wielkości narodu 
włoskiego.“ 


I Australia się zbroi 


Canberra. (PAT). Premier au- 
stralijski Lyons oświadczył, że na naj- 
bliższe 3 lata przewidziany jest pro- 
gram zbrojeń, którego realizacja wy- 
magać będzie 43 milionów funtów 
szterlingów, w czym wydatki nadzwy- 
czajne wynosić będą 24 miliony 750 
tys. funtów sterl., 7,5 miln. przezna 
czonych jest na marynarkę, 55 miln. 
na armię lądową, 8 піп. 750 tys. na 
lotnictwo i 2 miln. 750 tys. na zakup 
amunicji. 


ГА posiedzenia Senatu 


szawa. (Iel, wl). Na po, 
siedzeniu Senatu przyjęto ustawę o po- 
datku przemysłowym ze świadectwem 
przemysłowym. Jest to ustąwa о wpro- 
wadzeniu stosowanych ulg. Komisja 
wprowadziła tu pewne zmiany. Przy- 
jęto dalej ustawę dotyczącą sprzedaży 
lub zmiany szeregu nieruchomości 
państwowych na cele publiczne. Przy- 
jęto projekt noweli o podatku docho- 
dowym znoszący dwukrotną formę o- 
podatkowania dochodowego ze spółek 
akcyjnych. Przyjęto też ustawę o o 
płatach rejestracyjnych od przedsię- 
biorstw i zajęć z pewnymi zmianami, 
dalej o przedłużeniu dotychczasowego 
obniżania składek na ubezpieczenia 
społeczne. (w) 


Zawieszenie 
„Nowej Prawdy“ 


Warszawa. (Tel. wł). Na go- 
spodarczym posiedzeniu sądu na wnio- 
sek prokuratora postanowiono zawie- 
sié wydawnietwo „Nowa Prawda" or- 
ganu Stronnictwa Pracy. Od minio- 
nej soboty „Nowa Prawda“ była 
wprawdzie codziennie drukowana, ala 
każdy numer ulegał konfiskacie. (w) 


Dwa projekty ustaw skiero- 
wanych przeciw żydom 


Na czwartkowym posiedzeniu Senatu 
będzie omawiany projekt ustawy о ustro- 
ju adwokatury a na piątkowym w Sejmie 
wejdą m, in. pod obrady dwa projekty 
skierowane przeciwko Żydom. Chodzi tu 
mianowicie o pozbawienie obywatelstwa 
osób, przebywających dłuższy czas za gru 
nicą, oraz o zakaz uboju rytualnego w са- 
lym państwie. Koło Żydowskie oraz egzo- 
kutywa reprozentacji żydostwa polskiego 
wydały odezwę, w której powołując się na 
sprzeciw Min. Rolnictwa i Mim. Oświaty 
piszą: „Na wypadek zakazu uboju rytual- 
nego ludność żydowska nie będzie spoży* 
wała mięsa. Wykażemy w całej pełni na- 
szą dyscyplinę moralną, głęboko zakorze- 
nione poczucie solidarności wobec ogółu 
żydostwa, staniemy niezachwianie w obro- 
nie dostojeństwa prastarej naszej wiary 
i godności narodowej”. Warto tu przy- 
pomnieć. że już po wprowadzeniu częścio- 
wego zakazu uboju Żydzi urządzili dwu- 

] krotnie protestacyjny strajk bezmięsny. 
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Strona 3 


Z NASZEGO STANCWISKA 


Zadania przed Polską stojące 


Z dotychczasowych faktów i enun- 
cjacyj wiadomo już, że Polska w kon- 
ilikcie polsko = litewskim osiągnęła 
nieproporcjonalnie mało, Kto wie, czy 
przyjdzie kiedy chwilą stosowniejsza, 
aby uzyskać więcej, 

Niemniej sam fakt przyjęcia przez 
Litwę polskiego ultimatum dowiódł 
wobec całego świata, iż Polska jest 
państwem, zdolnym siłą upomnieć się 
© swe prawa. To na nas nakłada wiel- 
kie obowiązki i konieczność czujnego 
czuwania w dniach i nocach przemian 
dziejowych. 

Sprawa litewska nie może obecnie 
zejść spośród zagadnień żywotnych 
Polski. e jest to sprawa samodziel- 
na, ale fragment polityki bałtyckiej, a 
więc fragment dziejowego sporu pol- 
sko-niemieckiego. 

Nie wystarczą nam poselstwa, sto- 
sunki dyplomatyczne, kolej, poczta i 
ochrona mniejszości polskiej. Trzeba 
nam po pierwsze pewności, że Litwa 
nigdy nas nie zdradzi, że stanie się na- 
szym sojusznikiem 1 nam ułatwi 
"mi wrogami, 
m rzędzie z Niemcami. Wy- 
suwa się więc zagadnienie główne: do- 
stęp Polski do morza drogą Niemna 
i wspólna walka połsko-litewska о 
Kłajpedę. Jeżeli Polska ma być istot- 
nie wielką, musi wcześniej czy późni 
a raczej jak najwcześniej, zdobyć ba- 
sen bałtycki od Gdyni po Połągę. Wte- 
dy dopiero prawa Polski do Prus 
Wschodnich staną się żywe i natural- 
ne, a dla ludności Prus konieczne i 
zbawienne, 

Nie od razu zdobędziemy Prusy. 
Przedtem czeka nas główne i najcięż- 
sze zagadnienie Polski: Gdańsk. 
Wszystkie wysiłki polskiej polityki po- 
winny iść obecnie w dwu kierunkach: 
Gdańska i Kłajpedy. Gdy. staniemy 
silną stopą w tych obu portach, odży- 
1а nasze prawa i możliwości co do 
Warmii i Mazurów pruskich, ginących 
dziś z bezcelowości egzystencji w ban- 
krutującej gospodarczo prowincji. 

Nasuwa się oprócz zagadnienia bał- 
tyckiego і zrozumiałej walki o prześla- 
dowanych Polaków również kwestia 
czeska. Czechosłowacja obecna jest w 
katastrofalnym położeniu. Z dwu stron 
żelazna obręcz niemiecka, dalej Wę- 
gry, a wewnątrz Słowacy i. „demo- 
Кгасја“, czyli rozkład narodowej woli, 
Stwierdzono już na tym miejscu szko- 
dliwość pomysłów rozbiorowych Cze- 
chosłowacji, musimy jednak żądać od 
Czech rewindykacji Śląska Cieszyń- 
skiego i Jaworzyny tatrzańskiej (do 
dziś jest to czysto polska wieś, niena- 
turalnie włączona do Czechosłowacji). 

Ale to nie są sprawy, od których za- 
leży przyszłość Polski. Nasza przy- 
szłość zależeć będzie od tego, Коро 


że 
wojnę z głównymi nas 


w pierw 


Cyniczna otwartość 


lujnt* zamieszcza sènsa- 
Че niezmiernie charak- 


Żargonowy 
cyjne a jednocze. 


czne oświadczenie prezydenta 
„czerwonej” Katalonii Companysa. Jest 
to oświadczenie. złożone specjalnemu wy- 
słannikowi „Hajnta*,  Schneidemanowi 


Prezydent Companys przesyła pozdrowie- 
Żydom polskim w słowach następu- 
ус! 
Wrota mego kr 


aju. jak 1 wrota mego 


są dla Żydów z Polski szeroko 

rte. Wiem i jestem o tym mocno prze- 
konany, że Żydzi. ktorzy w ostatnich là- 
tach tak licznie przybyli do Hiszpanii, a 
szczególnie do Katalonii, od pierwszej 
chwili swego przybycia najczynniej wy- 


stępowali w obronie swej nowej ojczy- 


zn 


Nie tylko Żydzi palsey, ale i światowe 
żydostwo stanęło twardo w obronie komu- 
nizmu w Hiszpanii.” 

Charakterystyczne jest nie tylko samo 
oświadczenie, ale i fakt zamieszczenia go 
z całą cyniczną otwartości 
sargonowe w Warszawie. 


z 


dokoła siebie skupimy. Coraz wyraź- 
niej zarysowuje się jedynie zdrowa i 
samodzielna koncepcją bloku słowiań- 
skiego pod przywództwem Polski, do 
Którego winny wejś Czechosłowacja, 
Rumunia, Jugosławia, Bułgaria i chy- 
ba Węgry. Dopiero ten blok będzie 
poważną gwarancją pokoju w Europie. 
Czechosłowacja, jako przednia straż 
tego bloku jest nam bardzo potrzebna 


i musimy wejść w trwały z nią zwią- 
zek; _ 

Taka powinna być polityka Polski. 
Łączyłaby ona naszą wielkość i samo- 
dzielność z gwarancją utrzymania po- 
koju, siłą i niepodległością innych 
narodów, przede wszystkim zaś naro- 
dów słowiańskich Europy środkowej i 
wschodniej. Takie jest nasze posłan- 
nictwo. JAN BIELATOWICZ. 


Podała 


ten zbiefa burzę 


„Polska Zbrojna“ 


PPS szczerzy zęby na „endecję” 


Znamienne uchwały rady naczelnej PPS 


Ostatnio odbyły się obrady rady 
naczelnej Р. Р. S. W wyniku tych o- 
brad uchwalona została obszerna re- 
zolucja, która obfituje w pewne intere- 
sujące momenty. 

Oczywiście w rezolucji tej powtarza 
się szereg zgoła nie nowych ро- 
stulatów Р. Р. 5., wśród których zna- 
lezł się przede wszystkim postulat, do- 
magający się rozwiązania obecnych izb 
ustawodawczych i przeprowadzenia 
nówych wyborów na podstawie demo- 
kratycznej ordynacji wyhorczej. 
jest też żadną nowością krytyczne sta- 
nowisko P. P. S. wobec kierownictwa 
polskiej polityki zagranicznej. 

Ale w uchwałach rady naczelnej 
P. P. S. znalazły się rzeczy ciekawsze. 
A więc uderzającym jest fakt, iż u- 
chwały te nie zawierają żadnych bez- 
pośrednich ataków pod adresem rządu. 
Jest to zasadnicza różnica stanowiska 
w porównaniu ze stanowiskiem Stron- 
nictwa Ludowego, które znalazło swój 


dobitny wyraz na kongresie krakow- 
skim. 

Złagodzenie stanowiska Р. Р, S. wo- 
bec rządu zostało natomiast zastąpione 
kardzo agresywną postawą tego stron- 
nictwa wobec obozu narodowego. 

W swym wrogim nastawieniu wo- 
tec obozu narodowego idzie Р. Р. S. 
nawet tak daleko, że w uchwałach 
swych stwierdza, iż „walka z... prze- 
jawami reakcji endecko-faszystowskiej 
i wszelkimi agenturami wojującego 
hitleryzmu jest najważniejszym naka- 
zem chwili*. Za przejaw zaś taki uwa- 
ża „występy pogromowe*, dodając na 
dokładkę „anarchię i rozkład życia we- 
wnętrznego kraju”. 

Jak widać, uchwały P. P. S. prze- 
siąknięte są mocno duchem... żydow- 
skim. Charakterystyczny jest brak 
ataku na „sanację”, która, jak wiado- 
mo, usiłuje pchnąć swój okręt z mie- 
lizny biorąc w żagle „lewy wiatr”. 


„Góra, która urodziła mysz” 


Ocena wyników, jakie osiągnę la Polska w kwestii litewskiej 


Wyniki, które osiągnęła dotychczas 
Polska w sporze z Litwą, doznają różnej 
oceny. W prasie „sanacyjnej" — oczywi- 
ście, zachwyt. Wyjątck stanowi tu wi- 
leńskie „Slowo“. Prasa narodowa zgod- 
nie ocenia osiągnięte rezultaty bardzo 


Na marginesie przemówienia ministra 


ję 


Becka, wygłoszonego na środowym po: 
dzeniu Scnatu w odpawiedzi na interpe- 
lację sen, Fudakowskiega w sprawie li- 
tewskiej, „Warsz. Dziennik Narodowy“ 
podkreśla, że nikt nie kwestionował po 
trzeby czy konicczn. ultimatum, wy- 
stosowanego przez Polskę da Litwy. 


ię dopiero z 
п, które sta- 


„Różniea zdań zaczyna 
chwilą oceny żądań polski 
ły 


шу, 
nie do т 
cyi dyplomaty 


że ograniczenie tych 
awiązania normalnych 
nie odpowiada ani 


myc 


wymaganiom chwili, ani istocie sprawy 
litewski Litwa bowiem w systemie po- 
lityki polskiej zajmquje szczególne miejsce 


i stosunki z nią muszą pósiadąć szczegól- 
ny charakter.“ 


Z tych założeń wychodząc „W. D 
Narod.* ocenia — 


„wyniki akcji naszego rządu i na- 
szej dyplomacji jako bardzo niewystar- 
czające, jako minimum, które zaledwie w 
małym stopniu odpowiedziało nadziejom 
społeczeństwa i wcale nie gwarantuje 
normalnego rozwoju współżycia Litwy Z 
Polska." r 


Min. Beck w swoim przemówieniu da- 
raz nadziei, że spotkamy się ze 
strony Litwy z dobrą wolą. 


з 
Niestety jednak — pisze „W. Dz. Na- 
à — trzeżwa ocena niedawnej prze- 
uprawnia da ślepej wiary. 
Fzeczyw ką obserwowaliśmy W 
ciągu lat dwudziestu, przemawia raczej 
na rzocz większej powściągliwości w prze- 
zamiarów litew- 


skich. 

„Dlatego też, skora wypadło nam w 
sposób znany zmusić Litwę do nawiązz 
nia stosunków dyplomatycznych, należało 


żądania nasze. го; 
chociażby w 
ładów  polsko-litew 
mierzenia i wysiłek byłyby bardziej 
wspólmierne z wynikami, a przyszłość 
stosunków polsko-litewskich znacznie pe- 
wniejsza. 

Roznmiemy dobrze, że każde działa- 
nie dyplomatyczne. tym bardziej zaś ta- 
kio jak ostatnie, musi odbywać się nie 
tylko po „wyczerpaniu wszystkich środ- 
ków dyplomatyczny w stosunku -do 


żer; 


z góry prze- 
treść dalszych 
h. Wtedy za- 


państwa. ale i po gruntownym przygoto- 
Wanin szerszego terenu. 
W aśnieniach swoich tę okolicz- 


min. Beck całkowicii zresztą słu- 
sznie — pominął. Ni iej jednak z wy- 
ników wnosić można, że pod tym wzglę- 
dem dyplomacja nasza nie może poszczy- 
ić si niejszym sukcesem. Pod- 
nosimy tę okoliczność nie tylko dlatego, 
aby zrobić z niej zarzut naszej polityce 
zagranicznej. ale i z tego powodu. że nie 
pozostanie fo hez następstw w dalszym 
rozwoju stosunków polsko-litefskich." 


Również i „Kurier Poznański", organ 


narodowy ziem zachodnich, podobnie oce- 
nia rezultaty i wypowiedzenia oficjalne 
w kwestii litewskiej, stwierdzając, iż — 


„Niestety pod względem pozytyw- 
nym mowa min. Becka nie daje żadne- 
go wyjaśnienia. Słyszeliśmy, a raczej 
czytaliśmy w niej tylko piękne oświad- 
czenia na temat „dwóch partnerów", dzia- 
łania „z partnerem, nie zaś przeciw nie- 
mu“, "oraz budowania na „dobrej woli 
partnera". 


„To będzie sie niewątpliwie podobało 
w Londynie, Paryżu, Genewie, także w 
Tallinnie i Rydze, z innych motywów w 
Berlinie, ale, czy to wytworzy dobrą wo- 
Те w Kownie, i to na serio i na trwałe, 
tak, by na niej wyłącznie można było 
budować przysziość stosunków polsko-li- 
tewskich? Odczekajmy rzeczywistości! 


„УУ Polsce, nie wykluczając obozu rzą- 
dowego, entuzjazmu oświadczenie min. 
Becka wywołać nie mogło. Ма argument, 
że rząd polski pragnie „powziąć działal- 
ność z partnerem, nie zaś przeciw nie- 
mu*, odpowie każdy pytaniem: Dobrze, 
niech i tak będzie. ale z czym idzie 
min. Воск do partnera, z jaką polską 
inicjatywą, z jakim polskim progra- 
mem? Przecież, jeżeli w stosunkach pry- 
watnych, np. handlowych, każdy z „part- 
тег przychodzi na rozmowę z wła- . 
snym wyraźnym planem, to cóż dopiero, 
gdy chodzi o los narodów i państw! Dla- 
czego min. Beck nie chce społeczeństwu 
polskiemu powiedzieć, dokąd rząd polski 
zmierza? 


„To jedno. A po wtóre narzuca się 
każdemu politycznie myślącemu obywa- 
telowi porównanie między stanowiskiem, 
zajętym przez min. Becka w środę w Se- 
nacie, a nastrojami, ambicjami, żądania- 
ті, które przed tygodniem wrzały w kra- 
ju, przede wszystkim w stolicy, których 

i o nie hamowano, ale na których 
j — powiedzmy ze zrozumiałych 
względów oględnie — patrzano z góry 
więcej, niż z zadowoleniem?” © 


Istotnie, rozbieżność rażąca, 


PPS — narzędzie 
żydowskiej polityki 


Uchwały rady naczelnej PPS, па któ- 
„re wyżej zwracamy uwagę, świadczą о 
pogłębieniu niewolniczej zależności poli- 
tyki PPS-u od dyrektyw żydowskich. Do 
kanonów polityki żydowskiej należało or- 
ganizowanie stojących na ich usługach 
„frontów". złożonych z lewicowo-radykal- 
nych ugrupowań politycznych. Usiłowa- 
nia te spotkały się w Polsce — na skutek 
zorganizowanego przez obóz narodowy 
odporu w świadomości mas społeczeństwa 
— z niepowodzeniem. Toteż pomysł zor- 
ganizowanie stojących na jej usługach 
chodził przez różne koleje i przybierał 
różne nazwy: „Frontu Ludowego" (па 
wzór francuskiego z Żydem Blumem na 
czele), „Frontu Narutowicza”, „Frontu 
Demokratycznego"... 

Ostatnie uchwały rady naczelnej PPS 
są m. in. wyrazem rozgoryczenia, wywo- 
lanego niepowodzeniami w organizacji 
„frontu*. Zwraca na ten objaw uwagę 
„Warsz. Dziennik Narodowy“, pisząc: 


„Widocznie organizacja frontu idzie 
bardzo opornie, a triumfalne fanfary pra- 
sy socjalistycznej z racji uchwał ostatnie- 
go kongresu ludowców b wyrazem jed- 
nostronnych uczuć socjalistów. _ 

„Dlatego też podjęli oni gwałtowne 
przegrupowanie walczących oddziałów i 
zmianę haseł bojowych. Licząc się z po- 
mocą jakiej organizacji frontu demokra- 
tycznego udzielić mogą pewne wpływowe 
koła obozu rządowego, wysunęli oni ha- 
slo viścia poza ramy systemu". Bo- 
jąc się zaś przenikania ideologii narodo- 
wej do mas ludowcowych, obrócili się ca- 
lym frontem przeciwko „Endecji”. 


Ten manewr socjalistyczny jest typo- 
wym nakazem żydowskiej polityki wobec 
najbardziej bojowego i konsekwentnego 
przeciwnika żydostwa, jakim jest Stron- 
nictwo Narodowe. Zresztą — jak słusz- 
nie stwierdza „W. Dzien. Narod." — 


szystkie niemal uchwały PPS 
przesiąknięte są duchem żydowskim tro- 
ską o zapewnienie masie żydowskiej, któ- 
ra dopuściła się w sobotę nowej dywersji 
wobec Polski, nie tylko bezkarności, ale 
decydującego wpływu na nasze stosunki 
wewnętrzne. 

„Nie stanowi to zresztą nowych moty- 
w w socjalistycznej symfonii politycz- 
nej. Oblicze i postawa PPS znane są kra- 
jowi nie od dziś i nie od dziś partia ta 
ulega sugestiom ze strony żydowskiej. Je- 
511 okoliczność tę podkreślamy, to tylko w 
tym celu, aby zaznaczyć tę jaskrawą 
sprzeczność, jaka zarysowała się właśnie 
w chwili dywersji żydowskiej pomiędzy 
społeczeństwem polskim — a władzami 
Polskiej Partii Socjalistycznej." 


w 


Manewry żydowsko-socjalistyczne na 
nic już się nie zdadzą. Nie powstrzyma- 
ја one marszu mas polskich ku Wiełkiej 
Polsce, do Polski bez Żydów. 


Strona 1 


VIK, sobota, dnia 26 marca 1938 — 


Numer 70 


SPRAWY GOSPODARCZE 
a 


Nacjonalizacja przemysłu naftowego 


Wywłaszczenie kapitałów obcych w Meksyku i Boliwii 


czele którego stoi znany miliarder J. D. 
Rockefeller. Wysunięto zarzuty pozor- 
nie gospodarczej natury: działanie na 
kodę Republiki Boliwijskiej w okre- 
е prowadzenia przez nią wojny z Pa- 
ragwajem o terytorium Chaco przez 
oszustwa celne, podatkowe i szmugiel 
nafty do Argentyny. Rąbka tajemnicy 
uchylają nam dopiero umowy Boliwii 
z państwami południowo - amerykań- 


Rząd Meksyku przeprowadził przed 
kilkoma dniami nacjonalizację р 
mysłu naftowego. Jako powód tego za- 
rządzenia wymieniono ciągłe nieporo- 
zumienia na tle płac między pracow= 
nikiem meksykańskim z jednej strony, 
a kapitałem zagranicznym natural- 
nie — z drugiej strony, co stwarzało 
niebezpieczną atmosferę stalego napię- 
cią stosunków w tym przemyśle i gro- 


20% rozruchów społeczny: ni w sprawie dostaw ne w któ- 
naje się w) e różno 

dnienie i А nafcie "ddd boliwij- 

tym parawanem je się bardziej Przywileje te mają swą moc 0- 
przemawiający powód, mający poli- | bowiązującą do chwili niezależności 


przemysłu naftowego Boliwii od pół- 


tyczne oblic: 
nocno - amerykańskiego kapitału. 


Wydarzenie to nabiera jeszcze wię- 


kszej wagi, jeżeli weźmiemy jeszcze Na tym tle można sobie dopiero na- 
pod uwagę, że jest to na kontynencie cie zdać sprawę z istotnych powo- 
amerykańskim — w ciągu zaledwie | dów, które zmusiły rządy Meksyku i 
jednego roku — drugi wypadek wy- | Boliwii do takiej akcji. Na tym tle ze- 


szłoroczna podróż prezydenta Stanów 
„jednoczonych, Roosevelta, do Połud- 
niowej Ameryki musi być uważana za 
próbę ratowania wpływów gospodar- 
czo-politycznych U. 5. A. w południo- 


właszczenia przez państwo kapitałów 
zagranicznych, zaangażowanych w 
przemyśle naftowym. 

Pierwszy wypadek miał miejsce w 
Boliwii, gdzie rząd przejął interesy 
koncernu „Standard ОП Company", na 


Notowania giełd 
zbożowo-towarowych 


. Żyto 18.25 


Rzdzoszez 2 mara 1 
р; 4.00 


+ st. 
1 Warszawa. (Tel. wł.) Według do- 
niesień z Budapesztu na posiedzeniu 
parlamentu wystąpił poseł Sulyok z 
żądaniem, aby gabinet możliwie ry- 
chło zajął się zagadnieniem Żydów wę- 
gierskich w myśl oświadczenia pre- 
miera Daranyego, że na Węgrzech ist- 
nieje kwestia żydowska, którą trzeba 
rozwiązać jak najrychlej, 
Zdaniem tego posła dla samych ży- 
dów będzie korzystniej. przystą- 


20,50 "oh, ШЧ GA 
pszenne śr. 145 


Lwy (299 szczerze i rozwiąże się ја w sposób 


jęczmień ture, 
owies Т. 2 
20.00: gtreby 

у 190 


wł), Organ Partii 
Narodowo-Socjalistycznej „Voelkischer 
Beobachter“ zamieszcza znamienne u- 
wagi pod adresem Czechosłowacji. 
Dziennik ten twiedzi, że w sudec- 


Berlin. (Tel. 


wej części drugiej półkuli. 
Czasami ingerencja kapitału zagra- 
nicznego w wewnętrzne sprawy pań- 


stwa eksploatowanego przybiera ja- 
skra e formy. Dość będzie tu wspo- 
mnieć „likwidację“ rządu Gogi w Ru- 


munii przez czynniki zewnętrzne, 

Udział kapitału zagranicznego w 
różnych gałęziach przemysłu polskie- 
go jest znaczny. Rola jego wielokrot- 
nie omawiana była na szpaltach cza- 
sopism i z trybuny sejmowej. Nie łudź. 
my się, że zakres jego działalności w 
Polsce mieści się wyłącznie w ramach 
prowadzonych interesów gospodar- 
czych, nie wykazując zainteresowania 
dla spraw politycznych. Wierząc w to, 
moglibyśmy się łatwo rozczarować. 
Stąd ti w Polsce aktualna jest spra- 
wa unarodowienia pewnych dziedzin 
życia ekonomicznego (m. i. i przemy- 
słu naftowego) z uwagi na obronność 
kraju. 

Nacjonalizacja przemysłu, mające- 
go służyć obronności kraju, jest racją 
stanu Polski. w. 


- Na Węgrzech przeciw Żydom 


Sensacyjne wystąpienie przeciwiydowskie posla Gulyoka 


zgodny z interesami ludności węgier- 
skiej zamiast poddawać publ. dysku- 
sji i próbować zaciemniać faktyczny 
stan rzeczy. Mówca przedstawił wnio- 
sek, według którego parlament ma po- 
lecić rządowi, aby do 30 czerwca przy- 
gotował szczegółowy projekt ustawy 
regulacji stosunku prawnego każdego 
obywatela węgierskiego wyznania moj- 
eszowego. Projekt rządowy miałby 
objąć całokształt kwestii żydowskiej i 
podać sposób możliwie rychłego jej za- 
łatwienia. (w) 


Hitlerowcy ostrzegają Czechosłowację {= 


Przed próbami komunistycznych dywersyj, skierowanymi 
przeciwko Niemcom sudeckim 


ko-niemieckim obszarze panuje od 
dłuższego czasu silne naprężenie. Gdy 
ludność niemiecka zachowuje wzoro- 
wą dyscyplinę — według „V. 
uznawaną przez Czechów, usi 


u 

dok: 
Bol 

ki 
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muniści i Czesi prowokować. Próby. 
komunistycznych dywersyj pojawiły 
się w kilku niemieckich miastach su- 
deckich. Mają one za cel niepokoić 
rząd praski i zmusić go do zarządzeń 
wyjątkowych, a tym samym unie- 
możliwić: porozumienie niemiecko-cze- 
skie. 

Organ Hitlera uważa za konieczne, 
by rząd praski zajął się czym prędzej 
wydarzeniami w obszarze niemiecko- 
sudeckim. W przeciwnym bowiem ra- 
zie „jeżeli komuniści i czescy osadni- 
cy graniczni w znamienny sposób 
ostrzega „V. B. nie zostaną teraz 
przywołani do porządku, może łatwa 
dojść do ostrych starć, Winy tych starć 
nie będzie jednak, wolno przypisać 
Niemcom sudeckim“, 


O powiększenie liczby urzęd- 
ników Niemców w Czechach 


Praga. (PAT). „Deutsche Presse" 
si opracowany obecnie projekt 
stawy o przyjmowaniu członków 
mniejszości narodowych do służby 


państwowej przewiduje doprowadze- 
nie ogólnego stanu urzędników Niem- 
ców w służbie państwowej czeskiej do 
22 pet. W urzędach krajowych Czech 
liczba ta doprowadzona ma być do 33 
pct, a w powiatowych do procentowej 
wysokości ludności niemieckiej w da- 
nym powiecie. 

Projekt ustawy tej nie obejmuje 
Polaków, 


Rozłam 
wśród monarchistów 


Warszawa. (Tel, wl). Wśród 
monarchistów polskich wynikły tarcia, 
które doprowadziły do powstania 
dwóch odrębnych organizacyj. Ugru- 
powanie wydające organ „Głos Monar- 
chistów”, który ostatnio ulegał często 
konfiskatom, ogłosiło, że nie ma nic 
wspólnego z założonym niedawno 
Stronnictwem Narodowych Monarchi- 
stów, którzy zabiegają o założenie no- 
wego Stowarzyszenia pt. „Związek Mo- 
narchistów. (w) 


Składki i pokwiłowania 


W administracji pisma naszego złożono w 


жоК, ож. КЕ, w Poznaniu 
A z razem z poprzedwio pokwitowany mi 
Na pomnik dla ks, prot. Streicha: Polsko- 


Kat, Tow Giuchoniemych w Poznaniu Ki. та- 
zem z poprzednio pokwitowanymi 1 104.14 sł 

Na biednych parafii Naramowice: J. W, z 
Poznania 5—. N 5.—. razem g poprzednio ро- 
kwitowanymi 20. zl 

Na pomnik Serca Jezusowego: J. 8. z родів» 
kawanin за otrzymane ląski, prosząc о dalsze 
z poprzednio Pokwitówanymi 
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XVIII bieg “Kuriera Poznańskiego“ 


Nowy etap walki w najstarszym biegu w Polsce 


Bronisławem Szwarcem, Petkiewiczem, 
Kusocińskim, Hartlikiem i Nojim na 


czele. 
g młodzików 


Z okazji jubileuszowego, 15 z kolei 
biegu, zapoczątkowaliśmy bieg młodzi- 
ków, który od r. 1935 odbywa się w ra- 
mach dorocznego biegu głównego. W 
tym roku odbędzie się czwarty bieg 
młodzików. 

„Bieg starszych panów* 

W roku bieżącym do wyżej wymie- 
nionych dwóch biegów wprowadzamy 
trzecią konkurencję: „Bieg starszych 
panów”, w którym startować mogą pa- 
nowie ponad lat 31. 

Tegoroczne biegi „Kuriera Poznań- 


W roku ubiegłym zakończył się dru- 
gi etap tradycyjnego biegu „Kuriera 
Poznańskiego* zdobyciem przez Nojie- 
go drugiego pucharu przechodniego. 
Pierwszy puchar redakcji „Kuriera Po- 
znańskiego* zdobył, jak wiadomo, obec- 
ny prezes POZLA p. Bronisław Szwarc. 

W roku bieżącym rozpoczynamy 
trzeci etap biegu, gdyż wydawnictwo 
„Kuriera Poznańskiego* ufundowało 
nową cenną nagrodę, którą zdobyć 
można na warunkach poprzednich. 
(Regulamin opublikujemy w najbliż- 
szych dniach.) Już sam fakt, że na 
przestrzeni lat 17 rozegrano tylko dwie 
nagrody przechodnie, najlepiej świad- 
czy o tym, jak trudno jest zdobyć na- 
grodę „Kuriera Poznańskiego“, chociaż 
w biegach tych startowali wszyscy czo- | skiego“ rozegrane zostaną w nie- 
łowi biegacze Polski z Janem Baranem, | dzielę, 24 kwietnia. 


———————_—_—____ 
Lekka atletyka Punktacja wyglądać będzie następują: 


Polska — Francja, W dniach 18 — 19 DES ROTO w konkurencjach zwy. 
czerwca Ы stadionie W. Р. rozegrany zo- | sztąfetowych. 
stanie pierwszy międzypaństwowy mecz 
lekkoatletyczny Polska — Francja, Zawo- joe m HA ks 
dy te toczyć się będą o nagrodę wędrowną, | 410 m Bl 400 m. 40 km czci a, 
przy czym na własność zdobywa nagrodę | ү soo Кү кы m, młot, skok w wyż, 
ten związek, który w dwóch spotkaniach | "290 m, m, 

(w r. 1938 w Warszawie 1 w r. 1939 w Pary- 19 czerwca — 400 m pł, dysk, skok w 
#01) osiągnie większą ilość punktów. dal, 200 m, 3 km z przeszkodami, oszczep, 

Warunki sportowe zawodów zostały już | 800 m, trójskok, 5.000 m, 4400 m, 
ustalone i uzgodniono całkowicie. Zarząd Polskiego Związku Lekkoatle- 

Każda z drużyn składać się będzie z 30 | tycznego rozpoczął już przygotowania da 
zawodników, +d organizacji spotkania, a komisja sporto- 


punktów w konkurencjach 


wa PZLA opracowała plan przygotowania 
zawodników. Plan ten obejmuje zaprawę 
zimową (która została już przeprowadzo 
па). zawody eliminacyjne 22 maja w Łodzi 
oraz obozy treningowe, a mianowicie dla 
sprinterów w pocz. kwietnia oraz dla całej 
drużyny od 13 do 17 czerwca. 

Zarząd PZLA wyłonił na ostatnim 
swym posiedzeniu komisję organizacyjną 
meczu pod przewodnictwem konsula St 
Sośnickiego. Do komisji tej zaproszono 2 
poza zarządu pp. Mondralównę, Zubera, 
dra Trzaskowskiego, д z zarządu pp. kpt. 
Misińskiego, dyr. Szlachciaka, mgra Przy- 
bysławskiego. Sienkiewicza, Matzkową. 
radcę Forysia, Trojanowskiego i Szenaj- 


cha. 
Kajakarstwo 


Zdyskwalifikowani działacze zarządu 
krakowskiego okręgu PZK wnoszą odwo- 
łanie, domagając sie zniesienia dyskwali- 


fikacji. 
Narciarstwo 


W Dolinie Chochołowskiej rozegrane 
zostały trzydniowe zawody o mistrzostwo 
okręgu warszawskiego w kombinacji al- 
pejskiej 


ego dnia odbył się bieg zjazdo: 
m przy różnicy wzniesień 350 


gł 
2) Skolimowski J, (SNPTT) 
W drugim dniu odbył się slalom 
na trasie 250 m przy różnicy poziomu 200 
m. Trasa była bardzo ciekawa, ale jak 
na zawodników z Warszawy, dosyć trud- 
Wyniki slalomu: 1) Skolimowski no- 


w "ogólnej klasyfikacji pierwsze miej- 
sce i tytuł mistrza Warszawy w kombi- 
nacji alpejskiej zdobył 
mowski, znany sternik 
ta 236, 2) Skarzyi 


Pięściarstwo 


Nasza reprezentacja pięściarska pod 
kier. inż. Suligowskiego i trenera Stamma, 
wróciła samolotem we środę do kraju. Wy- 
atartowano z Tallina we środę rano o godz. 
9 1 wylądowano planowo w Warszawie o 
Rodz. 14.40, W drodze do Helsinek pięciu 

ү nie czując ziemi pod nogami 
le, w drodze powrotnej jeszcze 


ki 248, 3) Dzier- 


tylko jeden jedyny Kajnar przykro odczuł 
lot. PP. inż, Sulizowski, Koziołek i Kajnar 
powrócili do Poznania koleją we Środę wie- 
czorem, przywożąc ze вођа cenna nagrodą 
— posąg z bronzu — ufundowaną przez 
konsula honorowego Łotwy w Helsinkach 
p. Himberga. Nagroda przechodzi па wła- 
sność po trzech kolejnych lub pięciu nie- 
kolejnvch zwycięstwach w spotkaniach 
międzypaństwowych Polską i Finlandia. 


Piłka nożna 


Obsada sędziowska pierwszych spot- 
кай ligowych. Wydział spraw sędziow= 
skich P. Z. P. wyznaczył na pierwsze 
mecze ligowe następujacych sędziów: 

10 kwietnia: Warta — Polonia p. 
Arciszewski, Wisła — A. К. 8. p. Lange, 
Warszawianka — Ł. К S. p. Trygalski, 
Pogoń — Cracovia p. Bergtal, Ruch— 
Śmigły p. Konieczka, 

24 kwietnia: — Cracovia — Warta p. 
RA, Polonia — Ruch p. Skowroński, 

К. 5. — Wisła p. Krukowski, A. К. $, 
Staliński, 


War: awianka 
Pogoń p. Frank. 

Śląski Okr. Z. P. N. komunikuje, że 
drużyna pierwszej ligi angielskiej Wol- 
werhampton Wanderers rozegra 18 maja 
mecz w Wielkich Hajdukach z reprezen- 


tacją Śląska. 
Różne 


Nowy regulamin Państwowej Odznaki 
Sportowej. Jak wiadomo, Państwowy U- 
rząd Wychowania Fizycznego przygotawu* 
je już od dłuższego czasu nowy regulamin 

Państwowej Odznaki Snortowej. Regula- 
min ten wprowadza szereg zmian podykto- 
wanych wymogami życia i jest oparty na 
zebranych w całej Polsce doświadczeniach. 
Nowy regulamin miał się ukazać już na 
początku nadchodzącego sezonu. Niestety 
konieczność załatwienia szeregu niezbęd= 
nych formalności (projekt musi przejść 
przez Sejm i Senat, gdyż ma się ukazać w 
formie ustawy), spowodowała, że wydania 
nowego regulaminu nastąpi prawdopodob- 
nie dopiero z początkiem r, 1039. Aż do te- 
go czasu obowiązują przepisy, zawarte w 
regulaminie z 1932 r. Pozostają również na- 
dal w mocy wytyczne Państw. Urzędu. 
W. F. w sprawie Р. О, S, i upoważnienia do 
o RE ааа. prób o odznakę z 11 maja 

Tę 


р. Śmigły— 
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Proces 0 zajścia w Wyszonkach 


Nocna demonstracja przeciw Żydom 


Oskarżeni odwołują zeznania — żydzi pobili sekwestratora — „Gołym okiem nie było 
widać“ — Przerwane połączenie telefoniczne — 19 rodzin żydowskich we wsi 


Łomża, 24.5. О godz. 940 Sąd 0- 
kręgowy w Łomży w składzie: prze- 
cy sędzia Bondikowski, jed- 
ześnie referent sprawy, i s. s. Ma- 
łecki, Zajchowski, przystąpił do roz- 
poznania głośnej sprawy o nocną de- 
vionstrację przeciw Żydom w Wy- 
szonkach Kościelnych, pow. wysoko- 
mazowieckiego. Akta sprawy obejmu- 
ja 4 grube tomy. Oskarża autor aktu 
oskarżenia wiceprokurator do spraw 
politycznych W, Tuszowski. Obronę 
solidarną 23-ch oskarżonych wnoszą 
adwokaci Adam Mieczkowski z Łom- 
ży, adw. Konrad Borowski i apl. adw. 
Stefan Niebudek z Warszawy, a ро- 
nadto 8 oskarżonych adw. Kurcyusz i 
I achowicz. 


„ „Przy stole prasowym siedzi kilku 
dziennikarzy. Wśród licznie zebranej 
publiczności zwraca uwagę Modze- 
lewski, proboszcz z Piekut, odznaczo- 
ny Krzyżem Walecznych i Krzyżem 
Niepodległości. 


MŁODA ŁAWA OSKARŻONYCH 


Ławę oskarżonych zajmuje 26 mło- 
dych, krzepkich narodowców — człon- 
ków Stronnictwa Narodowego. Nie- 
mal wszyscy ubrani są w granatowe 
rerety, zielone krawaty. z mieczykami, 
jasne koszule i długie buty z cholewa- 
nii. Uderza używanie przezwisk, jak 
«Kamienny", „Dziki“, „Głąb”. Nikt 
spośród 26 oskarżonych nie był je- 


szcze karany. Z zawodu są rolnika- 
mi. 4 м 


Siedmiu oskarżonych, skutych kaj- 
danami, pod strażą policyjną dopro- 
wadzono z więzienia łomżyńskiego, 
pozostałych 19-stu odpowiada z wol- 
еј stopy, mając jako środek zapobie- 
£awczy dozór policyjny. 


© „GROŹBY I INNE ŚRODKI PRZY- 
MUSOWE* 


Na początku rozprawy adw. Bo- 
rowski w imieniu ławy obrończej 
zgłasza wniosek о zbadanie 4-ch 
świadków: Stysiaka. Jóźwiaka, Dana 
i Pokraśniewicza, których już zgła- 
szali wcześniej z więzienia oskarżeni 
"Truszkowski. Pruszyński, Dołęgowski 
i Stawierej na okoliczność, że wbrew 
art. 58 regulaminu w sprawach kar- 
nych, że „nie wolno nużywać grożb 
luh innych środków przymusowych, 
ani podstępu lub obietnic celem uzy- 
skania wyjaśnień* — warunki te nie 
były w stosunku de oskarżonych 
przez policję zachowane, wobec czego 
zeznania oskarżonych nie odzwiercie- 
«Таја. istotnego stanu faktycznego. Sąd 
wniosek ten odrzucił. 


Po przerwie, zarządzonej na prośbę 
prokuratora, na sali sądowej zjawił 
się prokurator Kulej i nadkomisarz 
policji, prz j 


NIE PRZYZNAJA SIE DO WINY 
I ODWOŁUJĄ ZEZNANIA 


Po odczytaniu aktu oskarżenia 
składają zeznania oskarżeni, nie przy- 
znając się do winy wzięcia udziału w 
demonstracji w Wyszonkach. Nawet 
ci z oskarżonych, którzy w śledztwie 
przyznali się do winy, obecnie na jaw- 
nej rozprawie odwołują swe poprzed- 
nie zeznania, oświadczając, iż zezna- 
nia swe w policji i w śledztwie złożyli 
pod wpływem strachu, oraz pogłosek, 
że „policja stosuje wielki terror". Wy- 
mienieni wyżej oskarżeni oświadcza- 
ја. że składali skargi na pobicie ich 
przez policjantów, ale nie zostały one 
uwzględnione. 

Oskarżeni kategorycznie zaprzecza- 
ja swego udziału w zajściach w Wy- 
szonkach. 


GOŁYM OKIEM NIE BYŁO WIDAĆ... 


Gdy oskarżeni Truszko 
gowski, Stawierej, W 
szyński. którzy odpowiadają 
zienia skarżą się, 
dzenia polic 
cy zapytuje: 

Сх gołym okiem widać było 
ślady pobicia (gdy oskarżeni zeznawa- 
li już u sędziego śledczego)? 

— Gołym okiem nie brio widać... — 
odpowiadają oskarżeni. 


z 


wię- 
że podczas docho- 
а ich biła, przewodniczą- 


(04 umyślnego wysłannika) 

ŻYDZI POBILI SEKWESTRATORA 
Osk. Józef Grabowski przyznał się 

do winy, iż pojechał поса do Wyszo- 


nek rowerem, by „nastraszyć Żydów 
za to, iż pobili sekwestratora i podar- 


li mu ubranie". Słyszał strzały od 
„żydowskiej strony”, tj, z ulicy zamie- 
szkiwanej przez Żydów w  Wyszon- 


kach. 


SPISANI NA KARTCE POLICYJNEJ 


Tenże oskarżony zeznaje, iż policja 
miała kartkę ze spisanymi nazwiska- 
mi domniemanych uczestników dė- 
monstracjj w Wyszonkach i zapyty= 
wała w dochodzeniu, czy ci byli w 
Wyszonkach. Oskarżony, jak i inni 
oskarżeni zeznaje, że w ten sposób po- 
lieja „podsuwała* nazwiska reszty o- 
skarżonym. 


SĘDZIA ŚLEDCZY W LOKALU 
POLICYJNYM 


Ze zeznań oskarżonych dowiadu- 
jemy się, że sędzia śledczy badał ich 
w lokalu policyjnym na p 
Р.Р. w Szepietowie. Wyraźnie usta- 
lają, iż badanie przez sędziego śled- 
czego nie odbywało się w lokalu sądu. 

Pewną sensację stanowi zgłosz 
po zeznaniach oskarżonych 
prokuratora o zbadanie 2 poli 
eskortujących więźniów, którzy mieli 
słyszeć, jak obrońca oskarżonych adw. 


T’ 


Mieczkowski powiedział do oskarżo- 
nych w pokoju aresztantów „nie przy- 
znawać się do winy, zeznawać krót- 
Ко“, i że podczas przerwy miał do 
ystkich to samo powiedzieć. Poli- 
ci zeznali rzeczywiście na tę o- 


sację na sali sądowej. 


PRZERWANE TELEFONY MIEDZY 
SZEPIETOWEM A WYSZONKAMI 


Śwd. Alfons Wysokiński — naczel- 
nik urzędu teletechnicznego w Łom- 
ży zeznał, że 16 października 1937 r. 
w nocy została przez niewiadomych 
sprawców przerwana komunikacja 
telefoniczna między Szepietowem a 
Wyszonkami Kośc. w ten sposób, i: 
zostały splecione przewody telefonicz- 
ne w jednym miejs 
miedzianym, w dr 


stacji Szepietowo z Wyszonek i 
wrotnie. 

Przy okazji sąd bada tego świad- 
ka, w jaki sposób odbywały się bada- 


nia policyjne oskarżonych, zwłaszcza 
na okoliczność, czy byli bici, zastra- 
szeni. 


POLICYJNE OŚWIETLENIE ZAJŚĆ 

Śwd. Edmund Rejewski — przod. 
służby śledczej w Wysokim Mazow. 
zeznaje, iż policja miała poufne wia- 


„LUBOMIN" 


marki 


to najlepsza mączka odżywcza dla dzieci 
Px_3502/3-0,253/4 


domości o projektowanym najściu na- 
rodowców na Żydów w  Wyszon- 
kach. Wystawiono więc patrole po- 
licyjne przed wsią. Świadek ten skła- 
da relację z przebiegu zajść, prosząc 
na wstępie są o zezwolenie niu na po- 
sługiwanie się przy zeznaniach notat- 
kami. 


W Wyszonkach Kośc. stałej policji 
nie ma. Specjalnie przydzielono od- 
dział policji. Policja strzelała do 
przybyłych demonstrantów i w tej 
strzelaninie padł śp. Antoni Czajkow- 
ski członek Stron. Narod. 


19 RODZIN ŻYDOWSKICH WE WSI 
WYSZONKI 


Na zapytanie obrońcy świadek ze- 


znaje. we wsi Wyszonki Kośc. za- 
mieszkuje 19 rodzin owskich, а 
polskich dwadzieścia kilka. Świadek 


wie, że krótko przed zajściem w Wy- 


szonkach Żydzi pobili sekwestratora, 
który przyszedł ściągać podatki od 
Żydów. 


ZEZNANIA POLICJANTÓW 


О godz. 5 po poł. zeznawali jako 
świadkowie policjanci, którzy jednak 
z powodu nocy panującej w czasie 
zajść nikogo nie rozpoznali. 


ODROCZENIE OGŁOSZENIA 
WYROKU 


Późnym wieczorem po przemówie- 
niach obrońców sąd postanowił ogło- 
sić wyrok za dwa dni. 

STEN. 


Dwie apelacje w sprawie mordercy Nowaka 


Jedną apelację złożył w więzieniu morderca, drugą jego obrońca 


Przed procesem mordercy Waw- 
rzyńca Nowaka, jak i w czasie same- 


Wawrzyniec Nowak. chcąc ponieść 
реша konsekwencję za swój czyn nie 


воз prócesu była- poruszana -kwestia..| będzie żakłada: apelacji. 


którą podnoszono na łamach prasy; że 


"Tymczasem już następnego dnia 


ZIEMIA KALISKA 


EDO RZE 
NOSCIOŁ SW, 


WRACA DO WIELKOPOLSKI 


Уо 71а W KALISZU 


г Żydzi do Berezy 


Z Łodzi wysłano do obozu odosobnienia szereg oszustów, 
złodziei i paserów żydowskich 


Warszawa. (Tel. wł). W ostat- 
nich dniach skierowano z Łodzi do Be- 
rezy Kartuskiej grupę tzw. przedsię- 
biorców anonimowych, którzy wyspe- 
cjalizowali się w tworzeniu szeregu 
przedsiębiorstw likwidowanych па- 
stępnie bez możności agnięcia na- 
leżności podatkowych. Domuiema- 
nym celem tych przedsiębiorstw było 
dokonywanie za ich pośrednictwem ©- 
zkodą $karbu.Państwa przez 


inne oficjalne firmy. 
О doniosłym znaczeniu tego. zjawi- 
ską świadc: 


e obroty zatrzymanych 
Ww, jak Berka Borensztej- 

a Frydmana, Beli Brystkow= 
skiego i innych, wahały się w grani- 
cach od 5 do 10 milionów złotych, a u- 
szczuplenie należności Pań- 
stwa od 200 do 400 tysięcy złotych rocz- 
nie. Nadto z Łodzi wysłana do Bere- 
zy zawodowych pośredników w spra- 


| 


wach podatkowych, jak Abrama Gel- 
rugina i i. oraz Henoha Szteinsznei- 
dera, znanego z zawodowego ułatwia- 
nia obchodzenia przepisów przy trans- 
akcjach nieruchomości na szkodę 
Skarbu Państwa. 

Do Berez; К 
lichwiarzy, międ 


łano również szereg 
ży którymi znajduje 
się Haskel Wurzel, trudniący się 
lichwą wśród rolników w okresie 
przednówka, właściciela licznych nie- 
ruchomości w Radomiu. 

Z grupy kryminalistów wysłanych 
do Berezy wymienić należ Józefa 
Szewczyka, karanego 14-krotnie, orga- 
nizatora włamań na terenie Zagłębia 
Dąbrowskiego, Hersza Ejdenbacha, pa- 
sera z Łodzi, cieszącego się opinią zło- 
dziejaszka bankowego i Izraela Godja- 
sza, 8-krotnie karanego złodzieja. kie- 
szonkowego, utrzymującego szkołę zło- 
dzicjską dla nieletnich. (w) 


а Z JJ) Lbśooni 


po ogłoszeniu wyroku, Nowak, przeby- 
wający w więzieniu przy ul. Młyńskiej, 
w piśmie skierowanym do Sądu Okrę- 
gowego sam zapowiedział wniesienie 
apelacji. 

W tym samym dniu taką samą za- 
powiedź złożył w sądzie jego obrońca, 
nie wiedząc, że uczynił to już Nowak. 

Obecnie Sąd Okręgowy w Pozna- 
niu przystąpi do sporządzenia wyro- 
ku w z uzasadnieniem na piśmie. 
Wyrok ten zostanie doręczony morder- 
cy lub jego obrońcy. W ciągu siedmiu 
dni od chwili doręczenia, obrońca No- 
waka musi wnieść do Sądu Okręgo- 
wego w Poznaniu uzasadnienie apela- 
сії. W uzasadnieniu tym musi podać · 
powody, dla których zaskarżą wyrok 
Sądu Okręgowego oraz sprecyzować 
wnioski co do przyszłego wyroku Są- 
du Apelacyjnefo w Poznaniu. 

Prawdopodobne jest, że proces ape- 
lacyjny Wawrzyńca Nowaka odbędzie 
się jeszcze w końcu kwietnia rb. (k) 


Zaginięcie samolotu 


Paryż. (Tel, wł.) Samolot komu- 
nikacyjny kursujący na trasie Casa- 
blanca — Tuluza, który według rozkła- 
du lotów miał przybyć w środę о godz. 
15-tej do Tuluzy, nie wylądował do 
godz. 2 po północy. Nie ma też żadnej 
wiadomości o zaginionym samolocie, 
są natomiast różne doniesienia. Jedno 
z nich mówi, iż w pobliżu miejscowo- 
ści Corsavy we francuskich Pirenejach 
spadł płonacy samolot. Zachodzi oba» 
wa, że był to właśnie zaginiony samo- 
lot komunikacyjny, który miał na po- 
kładzie 5 pasażerów i 3 członków za- 
łogi. 
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Marian Romała: Drzeworyt „Macierzyń- 
swg“ — z wystawy w Muzeum Wielko- 


polskim w Poznaniu. 


Strona 8 


ORĘDOWNI 


Koła, dnia 26 marca 1938 


Numer 76 


KRONIKA PABIANIC 


Z Rady Miejskiej. Na wtorkowym po- 
siedzeniu Rady Miejskiej uchwalono za- 
ciągnięcie pożyczek 80 tys. żł z Banku Gó- 
spodarstwa Krajowego na wykup gruntów 
pod budowę osiedla robot 0 ty 
zł na budowę i regulację ulic mi. 
400_tys. 21 па dalszą budowę kanal 

Czas wykończyć parkan dziedzińca 
szkolnego. aty powszechnej im. 

y . Pułaskiego, 1 
rozpoczął w ub. r. budowę pa 
nu dziedzińca fejże 5zki Parkan ten nie 
został jednak wykoń ү. W. chwili 
obęcnój stoją tylko surowe filary i mury; 
które w paru miejscach ulegają zniszćż0” 
miu. Widok tego niewykończonego pār- 
kanu przy ulicy w śródmieściu czyni na 
prżechodniach przykre wrażenić. 

Amatorka cudzych bucik. 


Właści- 
Łuczak M. przy ul. 
pała na gorącym 
sławę ze wsi Win- 
parę bucików 1 uši- 
łowała następnie ulotnić się 20 sklepu. 

Żyd okradał Żyda, Miller Chajm spi 
strzegł, że od pewnega czasu w fabryce ji 
go dokonuje ktoś systematyczn. kradzieży 
przędzy. Okradany Żyd postanowił wo- 
рес tego wyśledzić sprawcę kradzieży i w 
niedługim już czasie przyłapał na gorą- 
cym uczynku Perlmanna Arona, zam 
przy ul. Bocznej 1, który wykradał prz 


ле. 

Kradzież odbiornika radiowego. Szy- 
mański Tan, zam. przy 01, Narułówicza 13 
zameldował, że w czasie jego nieobeeności 
w mieszkaniu, nieznany sprawca wykradł 
odbiornik radiowy, wart 

Smutny końiec libacji pożegnalnej. W 
związku z 


ul. Drewnowskiej 45 wieczór pożegnalny. 
Koleżeński wieczór pod wpływem nadmi 
ru wypitej wódki zamienił się w końcu 
na bójką powstałą na tle starych pora- 
chunków. W bójce tej został bardzo dot- 
kliwie pobity niejaki Kociołek, którego w 
stanie grożnym odstawiono do szpitala. 
oraz niejaki Banasiak. Policja dokonała 
aresżtówań paru uczestników libacji. 


KRONIKA ZGIERZA 


Komunikat Stronnictwa Narodowego. 
Dziś, 1]. 25 bm. o godz. В wieczorem w 10- 
kalu własnym przy ul. Piłsudskiego 58 ód- 
będzie się tygodniowe zebranie członków 
Stronnictwa Narodowego. Przemawiać bę: 
dzie prof. Plachowski z Łodzi. 

Makabryczne odkrycie. Onegdaj na 
przedmieściu Zgierza, Przybyłów, przy ul. 
Solnej 4 w czasie acz i 
acznego znalezioró żwłoki noworodka płci 
żeńskiej. О makabrycznym odkryciu po- 
wiadomiono niezwłocznie policję, która 
prowadzi dochodzenia. 

Potajemny ubój. Kontroler Zarządu 
Miejskiego podczas lustracji przedmieść 
wykrył przy ul. Dolnej 10 na posesji V 
ciecha Kosiewicża potajemną rzeźnię by- 
dła. Mięso skonfiskowano, zaś rzeźnika 
Nachmana Mermensztajna pociągnięto do 
odpowiedzialności kartiej. 


KRONIKA TOMASZOWA 


Niezwykłe samobójstwo tomaszowiani- 
ma. W mieszkaniu własnym przy ul. Ko- 
sżykowej 29-letni Henryk Nowak popełnił 
wo przez uduszenie 
przyniósł do тай 
szą ilość drzewa, usżczelnił i pozasłaniał 
ókna i następnie óblawszy drzewo пайа, 
zapalił je, Sżaleńczy czyn Nowaka odkry- 
ła jego siostra, która na widok wydoby- 
wającego się z mieszkania dymu żaala 
inowała sąsiadów. Ро w żeniu drzwi 
zastano leżącego na podłodze Nowaka, 
nie dającego oznak życia. Wezwany 16- 
karz stwierdził zgon wskutek uduszenia 
się dymem. 

Kary za noszenie munduru 8. N, W ub. 
niedzielę członkowie Stron. Narodowego 
w Tomaszowie udali się do kościoła para- 
fialnego na mszę św, odprawianą za s 
кӧј duszy śp, ks, Streicha. W uroc: 
ści tej członkowie S$. N. występowali w 
mundurach. Policja pociągnęła wsz 
kich umundurowapych członków S. №, 
odpowiedzialności, konfiskując jednocześ- 
nie mundur 


Ł ó d+, 24. 3. W Ministerstwie Opie- 
iej zwołana została па 
â wczórajs międżyzwiązżkowa 
konferencja z udziałem przedstawicieli 
Ministerstwa i przemysłu w spraw 
likwidacji strajku, jaki trwa od dłuż- 
szego czasu w przemyśle kotonowo- 
dzianym w Łòdżi. 
Konfereńcja nie doszła do skutku 
z powodu dużej rozbieżności zdań po- 
między stronami. Ministerstwo wo- 
bec tego zastosowało przymusowe foz- 
jemstwo w sporze. Pierwsze posiedze- 
nie komisji rozjemcżej odbędzie się w 
pr: n tygodniu. 

Ministerstwo nakazało pazia 
związkom przerwanie strajku i przy- 
stąpienie do pracy. Ze strony Mini- 
sterstwa występował naczelnik Pre- 
nier. 

W żydowskich zakładach Ejtingo- 
na przy ul. Dowborczyków 30 na od- 
dziale przeglądalni towarów wybuchł 
strajk okupacyjny z powodu niesłu- 
sznej, zdaniem robotników, redukcji 
jednego z pracowników. 

Likwidacją zatargu zajął się in- 
spektor pracy. 

Strajk szewców został w dniu wczo- 
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Ł6dź, 24, 8, — Wielkie poruszenie 
wywołał wśród pracowników tramwa- 
jowych fakt niedopuszczenia przez о- 
kręgowego inspektora pracy inż. Wy- 
rzykowskiego delegatów „Pracy Pol- 
skiej* na konferencję w sprawie ukła- 
du zbiorowego. Jest to nie pierwsze 
posunięcie inż. Wyrzykowskiego o tym 
charakterze. 

Zadziwiać musi szczególna konse- 
kwencja w forytowaniu związków kla- 
sowych, jak gdyby miały one monopol 
na obronę interesów robotniczych. Z 
samej istoty i charakteru urzędu pań- 
stwowego wyfiika konieczność równo: 
miernego traktowania uprawnionych 
do korzystania ze swobód konstytucyj- 
nych robotników. Skąd czerpie inż. 
Wyrzykowski uzasadnienie i natchnie- 
nie do popierania monopolistycznych 
zapędów związków klasowych? 

Czy tego rodzaju posunięcia, jak 


LISTY DO REDAKCJI 


Otrzymaliśmy następujący list: 
„Łódź, dnia 24, 3. 

„W tych dniach dzienniki żydowskie 
w Łodzi „Republika”, „Głos Poranny" 
i inne opublikowały list otwarty nie- 
znanego mi p. GRE. Wójcikowskie- 
go, który domagał się od ministra 0- 
światy wydania natychmiastowego ża- 
rządzenia w celu „ukrócenia swawoli 
pewnej części młodzieży akadernic-, 
kiej”, która rzekoma uniemożliwia 


Usunąć Żydów 
z polskiego życia organizacyjnego 


Do statutów poszczególnych zrzeszeń tódzkich należy wpro- 
wadsić parayraf aryjski 


Łódź, 24 3. Linia podziału, prze- 
biegająca omiędzy społeczeństwem 
polskim a [Л ami, uwidacznia się ©б- 
та? угап Na poszczególnych od- 
cinkach działalności społeczno-gospo- 
datczej i kulturalnej następuje zdecy- 
бокале usuwanie żywiołu żydow 
skiego po za nawias polskiego życia. 

Trzeba stwierdzić, że nie we wszyst- 
kich dzielnicach і miejscowościach 
kraju proces ten występuje z jednako- 
wą siłą. Jeśli chodzi © środowisko 
łódzkie, to ostatnie lata przyniosły w 
tym wzplędzie ogromne zmiany, 
jaśniając sytuację na wielu odein- 
kach. Wyodrębnili się przede wszys 
kim spośród żydowskiej тазу polscy 
iekarze i adwokaci, tworząc odrębne 


satnoistne żwiązki bez udziału Ży- 


dów. 


ta, że na tych ważnych i 
bezsprzecznie przełomowych faktach 
nie może skończyć się w Łodzi proces 
usuwańia Żydów z życia organizacyj- 
nego. 

Dokonany żostał wstęp i za pierw- 


zasadniczymi  posunięciami 
ść dalsze. Trzeba usunąć 
gospodarczo-zawodowych or- 


ganizac Muszą zniknąć organizacje 
grupujące Polaków i Żydów. 
Zwłaszeza w dzisiejszych czasach, 
kiedy prąd uświadomiania narodowe- 
go coraz potężniej przenika społeczeń- 
stwo, zależy Żydom na utrzymaniu 
stowarzyszeń 0 mieszanym składzie. 


Przymusowe rozjemstwo | 
zakończy strajk kotoniarzy 


Strajk okupacyjny u Ejtingona — Ostateczna likwidacja 
strajku szewców 


rajszym zlikwidowany. Po kiłkugo- 
dzinnych nieprzerwanych targach w 
Inspektoracie Pracy ostatecznie usta- 
lono tekst nowej umowy zbiorowej i 


podpisano układ do dnia 31 stycznia 
1939 r. 


Opracowano również po та? pierw- 
szy jednolitą taryfę, na podstawie któ- 
rej płace od jednostki zostały podwyż 
szone przeciętnie od 5 do 30 pet, gd; А 
dotąd były mocno niejednolite. Dla 
załatwienia sporu indywidualnie mie- 
dzy pracodawcami i pracownikami 
wyłoniono specjalną komisję w skła- 
dzie 16 osób po 8 z każdej strony. Wi 
dniu wczorajszym już szewcy podjęli 
zajęcia. 


Żyd Marks i Darwin 


tematem akademii ku czci marsz. Piłsudskiego 


Łódź. — 24. 3. W dniu 19 bm. z ra- 
cji imienin marsz. Piłsudskiego w gim- 
nazjum im. J. Pilsudskiego w Łodzi u- 
rządzono akademię, w której wzięli u- 
dział uczniowie i profesorowie. 

Na akademii wystąpił niejaki pan 
Wypych wychowanek tego gimnazjum, 
który wygłosił referat nt. „Drogi przy- 
szłości młodzieży.” Młody, pełen tupetu 
młodzieniec, zaczął dowodzić, jakoby 
Marx, Kant i Darwin przyczynili się 
walnie do tworzenia.. kultury pol- 
skiej. (siel) Swoim młodszym kolegom 
zalecał studiowanie dzieł tych właśnie 
autorów, którzy jego zdaniem dają pod- 
stawę do światopoglądu. 

Gdy mówca zaczął polecać i zach- 


Uporczywe forytowanie 
związków klasowych 


Dla czego inż, Wyrzykowski nie dopuścił delegatów „Pracy 
Polskiej“ do konferencji w sprawie umowy 
tramwajarży 


zbiorowej dla 


niedopuszczanie @ rokowań delega- 
tów „Pracy Polskiej”, należy poczytać 
za próby ratowania pozycji bankrutu- 
jących w coraz większym zakresie 
związków klasowych? Jeśli tak, co 
wydaje się niesporne, to stwierdzamy, 
że w takiej roli nie powinien absolut- 
nie występować oficjalny przedstawi- 
ciel urzędu. 

Wywołąć musi także zdziwienie 
fakt odwoływania się inż. Wyrzykow- 
skiego do opinii przedstawicieli związ- 
ków klasowych w sprawie dopuszcze- 
nia czy niedopuszczenia delegatów 
„Pracy Polskiej* na konferencję, jak 
to było w okręgowym inspektoracie 
pracy w dniu 23 bm. 

Tego rodzaju postępowanie inż. Wy- 
rzykowskiego budzi daleko idące za- 
strzeżenia wśród szerokich тав robot- 
niczych. (W) 


W obronie młodzieży akademickiej 


nopmalny tok pracy па uniwersyte- 
tach i krzywdzi akademików Żydów. 

„Nie byłoby w tym żądaniu піс spe- 
cjalnie dziwnego, рос nawet niepełno- 
jetni ma możność wysłania listu do 
każdego ministra, gdyby nie fakt, że 
autor wspomnianego lista otwartego, 
występując w obronie akademików Ży- 
dów, pozwolił sobie na obelgę w sto- 
sunku do młodzieży polskiej, nazywa- 
jąc ја „wykolejeńcami" i „zbójami”, 


Organizacje takie dają żydowskiemu 
żywiołowi możni urabiania przy- 
chylnej sobie LS i przeciwdziałania 
narastającej fali nastrojów antysemic. 
kich. 

Organizacje o charakterze miesza- 
nym pozwalają Żydom na bliższe na- 
wiązywanie stosunków i wciąganie 
Poląków do najrozmaitszych komórek, 
służących żydowskim celom. 

Trzeba rozpocząć stanowczą akcję, 
danie usunięcie Żydów z 
gdzie chrześcijanie stano- 
wią poważną siłę. Należy rozpocząć 
walkę o wprowadzenie do statutów 
zczególnych zrzeszeń paragrafu a- 
lego. (Ł) 


Wielki gość żydów w Polsce 


Do Warszawy przybył Izaak Grynbaum, 
czlonek egzekutywy Agencji Żydowskiej z 
Palestyny. Był on poprzednio w Londynie 
ną sesji Komitetu Wykonawczego, ро czym 
w Brukseli, Antwerpii, Paryżu i Pradze, 
wygłaszał referaty 0 sjoniźmie, 

W Warszawie zabawi przez kilka dni | 


wygłosi tu również referat, po czym wróci 


do Palestyny. 


walać jako jedyną organizację akade- 
micką Zw. Polskiej Młodzieży Demo- 
kratycznej, zebrani przekonali się z kim 
mają do czynienia. Prelegent w dal- 
szym ciągu zachwycał się projektami 
Komisji Коду o prawie mał: 
żeńskim, zaatakował ni stąd ni zowąd 
„Mały rocznik statystyczny“, którem:: 
zarzucił fałszowanie prawdy i zalecał 
gorąco samodzielność w  dociekaniu 
prawdy, prawdopodobnie według wżo* 
rów Marxa. 


Nie obeszło się bez złośliwych wycie- 
czek i wypadów pod adresem młodzie- 
ży tzw. Klerykalnej, jak  pogardliwia 
nazywał prelegent młodzież katolicką. 
Wysłąpinenie młodzieńca wywołało 
zrozumiałą redkcję ze strony ks. prefek- 
ta mgra Pabjańczyka oraz jednego z 
grona zebranych, którzy demonstra- 
cyjnie opuścili salę. Reszta zebranych 
udzieliła milczącej aprobaty. 

I ciekawe i bardzo charakterystycz= 
ne. 


Kupiectwo chrześcijańskie 
na F. 0. №. 


Komitet Główny Zbiórki Kupiectwa 
Chrześcijańskiego na Fundusz Obrony Ná- 
rodowej ukończył już swoją działalność. 
Zebraną kwotę przeznaczono па zakup dla 
armii 40 ciężkich karabinów maszynowych 
z całkowitym wyckwipowaniem. 

Uroczyste przekazanie armii tego sprzę- 
tu odbędzie się 26 bm. w Warszawie z u- 
działem przedstawicieli kupiectwa chrze+ 
ścijańskiego. 


Śmierć pod kołami pociągu 


Na szlaku kolejowym Kotlin — Wi- 
taszyce w pow. jarocińskim zabity z0- 
stał w czwartek rano 50-letni robotnik 
torowy Wacław Bażewski z Witaszyc. 
Podczas obchodzenia toru najechał па, 
śp. Bażewskiego pociąg osobowy, zdą- 
żający do Jarocina i zabił go na miej- 
scu, 


„Jako ojciec akademika przeciwko 
tego rodzaju niepoczytalnym wystą- 
pieniom i oszczerstwom muszę jak naj. 
kategoryczniej zaprotestować, Takim 
niewybrednym językiem przemawiają 
do młodzieży akademickiej nie przyja- 
ciele, lecz jej wrogowie. 

„Próżne są również obawy p. Wój- 
cikowskiega o to, jakoby polska mło- 
dzięż zatraciłą poczucie ładu, prawa i 
honoru. Tak nie jest! Że jest właśnie 
inaczej, może świadczyć o tym pozy- 
tywny i entuzjasty ү stosunek mlo- 
dzieży polskiej do armii, w przeciwień- 
stwie do młodzieży pozostającej pod 
wpływami Żydów, — lewicowej, 


„Młodzież dzisiejsza, kształcąca się 
na wyższych uczelniach, to młodzież, 
przejęta patriotyzmem i zapałem, dą- 
żąca do budowy silnej i Wielkiej Pol- 
ski. Widzi ona jednak, że na drodze, 
prowadzącej do budowy takiej Polski, 
stoją wewnętrzni wrogowie Żydzi, któ- 
rzy prowadzą akcję, zmierzającą do о- 
słabienia ducha w narodzie. 

„Dlatego też pragnie młodzież na- 
sza, całkowitego oddzielenia się od Ży- 
dów, domagając się wprowadzenia 
getta na wszystkich wyższych uczel- 
niach. Żydzi jednak nie zgadzają się 
na getto i ciągle prowokują polską 
młodzież, wskutek czego często docho- 
dzi do ostrych starć, o których wspo- 
mina autor listu otwartego p. Wójci- 
kowski. 

»W zakończeniu swego „memoriału* 
do ministra oświaty p. Wójcikowski 
zapytuje, eo należy zrobić, aby ustały 
walki na wyższych uczelniach. Na to 
pytanie jest tylko jedna i to bardzo 
YE кыд słusz- 
пус! ań ogółu ро | młodzież 
akademickiej. ” з дд 


J. Westfal, Łódź, , 


Numer 70 


ORĘDOWNIK, sobota, dnia 26 marca 1938 


Strona ? 


Falendarz rzyvm.-kat. 
Piątek: Zwiastowanie N. 
M. P. 

Sohota: Jan pust., Olim= 
pia p., Tekla 
Kalendarz słowiański 
Piątek: Tudomira 

Sobota: Więcysław 
Słońca: wschód 5,45 
zachód 1818 
Długość dnia 12 g. 28 min. 
wschód 2,34, zachód 1 
6 dzień przed nowiem 


ШЕ redakcji i adminisracj w Łodzi 


Piotrkowska 91 


NOCNY DYŻUR АРТЕК 
ża dyżuruja apteki Kon 1 Ska. 

8. Gharemza — Pomorska 12: Wa- 
Piotrkowska 07. Zajączkiewicz i 
Gorczyck: Przejazd 50. 
Piotrowska Szymańs 


Marzec 


Piątek 


Rsiężyc: 
Fa 


Pogotowie miejskie 102.90, 
Pogotowie P. ©. K. 10 
Pakołowie Ubezpiegsatni 2 1 
Straż ogniowa В, 


TEATRY 
Teatr Polski — „Nieboska komedia" 
Teatr Popularny — „Figle Skapena”, 


KINA 

Capitol — „Motyl hiszpański”, 

Corso — „Trójka hultajska”, 

Ikar — „Kusicielka” i „W. Z. 6 nie wyla- 
dowal". 

Metro — „Król i chórzystka”, 

Mimoza — , szko pod Ractawicami", 

Oświatow: łońce — „Panowie a towarzy- 
stwa” i „Niesamowity йош“ 


Pałace — .Fortancerki", 
Przedwiośnie — „Robert i Bertrand" 
Rialto — „Kobiety nad przepaśćia”. 
Stylowy — „Kaprys miliorera", 


KOMUNIKATY 


Zebranie kupców rynkowych. W nie: 
dzielę, dnia 27 bm. odbędzie się o godz, 10 
rano w lokalu „Pracy Polskiej" przy ul. 
Bandurskiego $-11, ogólne zebranie kup- 
ców rynkowych. 

Pociag popularny 
stacji Łódź-Fabr. w 
22 min. 


do Krakowa odejdzie ze 
dnia 1 kwietnia o godz. 
do st. Kraków w dniu 2. 


kwietnia o got Odejście ze st. Kra- 
ków w dniu istnia odz, 22 min. 13, przyj- 
„6dżFabr. w dnia 4 kwietnia ó 


. 08, 
„Cena karty kontrolnej na ten pociąg, wat- 
пеј na przejazd koleją w obie strony (miejsca 
numerowane dò leżenia) wynosić będzie z Ło- 
dzi zł 14,4 

Karty kontrolne są do nabycia we wszyst- 
kich oddziałach 1 agentura Р. В. Р. „Orbis“ 
w Warszawie i Łodzi. sa 


Z ŻYCIA ORGANIZACYJ 

Z Polskiego Tow. Krajoznawczego. Sekreta- 
riat Towarzystwa (Al. Kościuszki 17, poprz. 
of. TI p.) przyjmuje codziennie od godz. 19 do 
20-0j zapisy na kurs dla przewodników ро Ło- 
dzi i udziela informacyj dotyczacych tego kursu. 
Zapisy trwać będa do 31 maren rb. 

Z dniem 18 bm. wznowiono piątkowe zebra- 
i tlicawe o charakterze sprawozdawczo- 
улут. świetlica czynna od godz. 19 min. 
tek pogadanek względnie dyskusji pun- 


bm. p, prof. Jan Malik 
wygłosi pierwszą z szeregu pogadanek pt, „Od 
Źródeł Wisły da Źródeł Popradu" (Grzbietem 
äu Zachodniego), Wprowadzeni goście mi- 


п 
niedziele, 


w dn. 27 bm. adbędzie się wy- 
cieczka na trasie Pabianice—Ksaworów=Rada 
Pabianicka, Celem wycieczki — zwiedzenie za- 


bytków architektanicznych w Pabianicach (Ra 
usz 1 kościół św, Mateusza z XVI w.), poznanie 
— ogrodu Ksawerowa, doliny Neru | kraj- 
obrazu okolie Rudy Pabianickiej; 
Punkt sborny na przystanku tramwajów pa- 
ickieh о godz, 8 min. 30, dojazd tramwajem 
*abianie, dalsza trasa piesza, powrót tran- 
Pabianickiej. 
ki dla członków zł 1, dla go- 
pisy na RARE: przyjmuje Se- 
Tow. w piątek dn. 25 bm, od godz. 


KRONIIKA MIEJSCOWA 


Stan zatrudnienia. W średnim przemy- 
śle włókienniczym w. ostatnim tygodniu 
się zaledwie 6 kilkunastu ro- 

w porównaniu z poprzednim, co 
ү: деИт że sezon osiągnął już punkt naj- 
W porównaniu z мр, rokiem stan 
KRETĘ iest wyższy przeciętnie o 600 

atrudnionych było łącznie 
dach 12607 robotników, przy 

pełne 6 dni, a 1494 przez 
5 dni, uje że nieznaczna jedynie 
liczba (888 robotników) pracowała przez 
8 lub 4 dni. 

Przedłużenie godzin handlu. Zgodnie z 
zarządzeniem władz starościń: h od f 
kwiotr rb. przedłużone zostają godziny 
handlu w porze wieczorowej. Kioski i inne 
zaklady, które zimą otwarte mogly być 

v 21-еј, od 1 kwietnia rb. mogą 
otwarte do godziny 23-ej. 

Stan zatrudnienia na robotach publicz- 
nych. Woj. Biuro Funduszu Pracy w Ło- 
dzi podaje poi stan zatrudnienia na 
robotach publi ch па terenie woj łódz- 
kiego, a minnow z Pośrednic- 
twa Pracy w Łodzi 1553 w tym Łódź 878, 


Ogólne zebranie „Pracy Polskiej” 


W piątek, dnia 25 bm. w sali „Pra- 
cy Polskiej* ul. Bandurskiego 9/10 od- 
będzie się ogólne zebranie członkow- 
skie z referatamai nt. 


1) 
wym“, 

2) „Polska a Litwa". 

Początek o godz. 20. 
za legitymacjami. 


„Robotnik w ustroju narodo- 


Wstęp tylko 


„Czarne listy” w walce z robotnikami 


Łódź, 24. 3. — Co kilką dni ujaw- 
niane są karalne nadużycia fabrykan- 
tów w odniesieniu do robotników. Sy- 
stem wyzysk zczególnie stosowany 
jest przez ich fabrykantów, w 
formie czy to fikcyjnych spółdzieln:, 
spólek, czy itp. 

Mały jednak odsetek tego rodzaju 
nadużyć dostaje się do wiadomości pu- 
blicznej i to wówczas tylko, gdy robot- 
nicy zostali doprowadzi do ostatecz- 
ności i zwrócili się do władz. Przeważ- 
nie jednak, szczególnie w małych fa- 
brykach, wyzyskiwani pracownicy ро- 
zostając pod terrorem żydowskich wy- 
zyskiwac: obawiają się wystąpić, 
grozi to bowiem nie tylko utratą pracy 
w danej fabryce, ale równocześnie u- 


eniem na tzw. „czarnej liście”, 
znanej w sferach fabrykantów. 

1 aki ШОУ robotnik, choćby 
kwalifikacje i go- 
zostaje 
ant bowiem powia- 

„czarną listę", obawia 
się, że następnie i przeciw niemu wy- 
stąpi z żądaniami, wynikającymi z ra- 
cji istnienia umowy zbiorowej. 

Obecnie dopiero związki zawodowe 
zwróciły uwagę na istnienie tego ro- 
dzaju list, Celem przeciwdziałania te- 
mu systemowi wyzysku, postanowiono 
zaostr: nadzór pr; ustanowienie 
stałych podinspekforów z ramienia 
zwiazków zawodowych. w szczególno- 
ści dla mniejszych zakładów pracy. 


Wielki pożar pod Łodzią 


Splonęly trzy zagrody — 45 sztuk bydła padło pastwą 
płomieni 


Łódź, 24, 3. — W kol. Orenice. pod 
Łodzią w zagrodzie Stanisława Miko- 
łajczyka wybuchł pożar, który rozsze- 
rzył się na dalsze dwie zagrody. 

Wszystkie trzy zagrody zostały 


zniszczone doszczętnie. 

W płomieniach zginęło 45 sztuk ko- 
ni. bydła į świń. Straty oszacowano na 
35.000 zł. Przyczyny pożaru nie ustalo- 
no. 


Żądania robotników brukarskich 


Łódź, 24. 3. — Do roku 1934 robotv 
brukarskie prowadzone były =rzez Za- 
rząd m. Łodz 
czym, tj. we własnym zakresie, 


bez 
powierzania ich w drodze przetargu 
przedsiębiorstwom prywatnym. Od te- 


go okresu zmieniono ten system i 0- 
becnie roboty prowadzą przedsiębior- 
cy brukarscy a znączną część tych ro- 
bót otrzymuje „spółdzielnia robotni- 
сла“ („sanacy jna*). 

Ponieważ w tych warunkach, nie 
wszyscy robotnicy brukarscy osiągają 
jednakowy okres pracy i gdy jedni 
pracują po 7 i więcej miesięcy w roku. 
drudzy w przedsiębiorstwach mniej u- 
przywilejowanych nie osiągają 6 mie- 
sięcznego okresu, potrzebnego do za- 
siłków związek zaw. brukarzy. pły- 
ciarzy i ubijaczy wystąpił do prezy- 
denta Godlewskiego z wnioskiem, by 
roboty brukarskie prowadzono syste- 


mem gospodarczym bezpośrednio przez 
miasto przy czym brukarze zgodzili 
się pracować na takich samych wa- 
runkach płac, tj. dziennie 9 zł dla ubi- 
jaczy i 12 zł dla brukarzy, р: utrzy- 
maniu norm dziennej produkcji. 

Liczyć się należy, że wniosek ten 
zostanie przychylnie potraktowar 
tym więcej. że leży on w interesie mia- 
sta. Prace wykonywane przez przed- 
iębicrców muszą oczywiście drożej 
kosztować, choćby z tego względu, że 
poza normalnymi wydatkami, przed- 
siębiorca dolicza w kosztorysie dodat- 
ki na własne zyski i pokrycie ewent. 
rvzyka. 

Te dwa względy dostatecznie prze- 
mawiają za tvm, by prace brukarskie 
prowadzone były gospodarczym Spo- 
sobem. pod nadzorem fachowców. któ- 
tak kontrolę tę dotychczas z r 
mienia miasta musieli sprawować. 


Pod groźbą noża wymuszali pieniądze 
na wódkę 


Szajka rabusiów ulicznych przed sądem 


Łódź, 24.3. Plagą Łodzi staty się 
ostatnio napady różnych mętów na 
przechodniów, od których pod grożbą 
wymusza się pieniądze na wódkę. E- 
chem tych bandyckich napadów są 
często rozprawy sądowe. 

Jedną z takich spraw rozpatrywał 
wczoraj Sąd Okręgowy w Łodz Na 
ławie SŁONE zasiadło czterech 


młodzieńców, a mianowicie 24-letni 
Wacław Sobański, 19-letni Kazimierz 
Biekler, 24-letni Zygmunt Mielczarek 
i 20-letni Roman Piątkowski. 


Dnia 21 stycznia rb. cała czwórka 
bawiła się ochoczo w sali tańca przy 
ul. Południowej 36. Około północy 
opuścili oni salę i udali się do jakiejś 


у Pabiani- 
274, w Ra- 
169, razem 


Ekspoż tura w Kaliszu 128 
„w. Piotrkow 
domsku 49, w Tom 
3692 osohy. 


Zawieszenie działalności bluźnierczej 
W Łodzi przy ulicy Rzgowskiej 
ci się siedziba Centralnego Stow 
nia Badaczy Pisma Św. które prow 
dzi drukarnię, bibliotekę oraz dom mo- 
dlitwy. 


Na działalność stowarzyszenia władze 
od dłuższego czasu zwracały u 
wiem wydawało ono broszury bl 
przeciw powadze dogmatów у 
uznanych przez państwo. Przeciwko kie- 


УЕ Мат. 


stowar; 
niła si 
wiesiło działalność 

przeprowadzono badanie lokali i opieczę- 
towano biura, 


z odbiorem w agenturach 233 ы. Za 
do] na, Na pocztach i u listonoszów 
Przy. эе, zamówienia aż 


DZIEŃ W ŁODZI 


W mieszkanin rodziców przy ul, Podzórnej 
24 uległ poparzeniu 4-letni Arkadiusz Rosiak, 
który przez uwagę wypil wrzącej wody i 
odniósł le poparzenia przełyku, Wezwany 
lekarz pogotowia przewiózł malca w stanie 
siężkim do зт] la. 


— Do mieszkan Józefa Fudaly (Targowa 
41) zakradł się Wladyslaw Klatkiewicz z ul. 
Głównej 42 i skradł kanapę oraz dwa krzesla 
wartości 200 zł. 

{а ul. Żeromskiego 1 
na 24-letni Бо 
(Widok 4), zatruwając się większą dozą jodyny. 
Desperata pogotowie odwiozło w stanie ciężkim 


w alei. targnał się 


do szpital 

— Bletnia Janina Orłowska, służąca n Tans 
danów (Pia zagi il 
dniami, Policja zarządziła dochodzenii 

— Helmut Eiger (Omentarna 10), Henryk 


Gutkowski za 1), Mieczysław Marków- 
ski (Ogrodowa 28). oraz Jan Piwowarczyk (Po- 
a 86), zostali u 
za robienie aw 


Centrala 


żydowskiej spelunki, gdzie wypili 
znaczną iłość wódki. Nabrawszy ani- 
muszu, czwórka ta wyruszyła na ulicę 
i tu zaczęła zaczepiać przechodniów 
żądając od nich pieniędzy па wódkę, 
grożąc opornym uży еш noża. 

Dobrana ta czwórka zaczepiła w 
ten sposób aż pięć osób, przy czym 
grasowała na ulicach Śródmie. kiej, 
Mleczarskiej i Al, 3 Maja. Napastnicy, 
w ten sposób zdołali zebrać 10 zł, Je- 
den z napadniętych zdołał się wydo- 
stać z rąk oprawców i zbiegł. Przy 
pomocy stróża nocnego na ul. Śród- 
miejskiej zatrzymał on Sobańskiego, 
którego doprowadzono do komisaria- 
tu. Tam Sobański przyznał się do na- 
padu na przechodniów i wydał wspól- 
ników. 

W wyniku rozprawy zostali skaza- 
ni Sobański na 1 rok więzienia, Bick- 
ler na 8 miesięcy, Mielczarek na 10 mie- 
sięcy, a Piątkowski na 6 miesięcy wię- 
zienia. Ostatnim trzem wykonanie 
kary sąd zawiesił na przeciąg 5 lat. 


Pożar fabryki 


Łódź, 24. 8. — 24 bm, o godz. 350 
na oddziale wykończalni Sp. Akc. Lu- 
dwik Geyer, pr y ul. Piotrkowskiej 295 
z nieustalonych przyczyn wybuchł po- 
żar. 

Ponieważ ogień groził rozszerzeniem 
się na ratunek przybyły trzy plutony 
straży pożarnej, które po niespełna go- 
dzinnej akcji ogień stłumiły. 

Straty nieustałone, w każdym bądź 
razie niezbyt duże. 


Zuchwałe włamanie 


Łódź, 24. W nocy ubiegłej do 
sklepu Jana Mancewicza przy ul. Ślą< 
skiej 26 po amaniu drzwi zakradli 
się dwaj złodz. ieje i skradli artykuły 
spożywcze oraz kilka złotych drobnej 
gotówki. 

Przechodzący patrol policyjny zau- 
ważył włamanie i usiłował zatrzymać 
złodziei, którzy porzuciwszy łup rzu- 
cili się do ucieczki w stronę ul. Dą- 
browskiej. 

W pościgu policja zatrzymała jed- 
nego z rabusiów. Okazał się nim Teo- 
dor Ryszard Lehnert, zamieszkały 
przy ul. Bednarskiej 7. 


> się na klamce 


Łódź. 24. 3: — W Sikawie pod Ło- 
dzią popełnił ОА Асы przez powie- 
szenie się na klamce drzwi 40-letni 
Alfons Fian, zamieszkały w Łodzi przy 
ul. Mianowskiego 8. 

Samobójcę znaleziono już nieży- 
wego. Powodu kroku denata nie usta- 
lono. 


„Pomysłowy“ dozorca 


Łódź, 24. 3. — Przed Sądem Okrę- 
gowym w Łodzi odpowiadał Franci- 
szek Dembows dozorca na robotach 
drogowych w Magistracie, W paź- 
dzierniku ubr. Dembowski jako dozor- 
ca odcinka drogowego przy robotach 
miejskich sprzedał 4 metry kub., ka- 
mienia tluczonego za 60 zł i pieniądze 
przywłaszczył sobie. 

Pociągnęty do odpowiedzialności 
zostal skazany na 6 miesięcy więzienia. 


Perfidna zemsta żyda 


Łódź. 24. 3. — Sąd Okręgowy w Ło- 
dzi COEN ał wczoraj sprawę Moszka 
Ali Grynera z zawodu rzeźnika, 0- 
skarżonego o fałszywe oskarżenie leka- 
га weterynarii w rzeźni miejskiej w 
Łodzi. 

Dnia 18 czerwca uł do zarządu 
rzeźni miejskiej za pośrednictwem ży- 
dowskiego cechu rzeźników wpłynęło 
doniesienie Grynera na lekarza wete- 
rynarii Marcelego TFormańskiego, że 
pelni} służbę w stanie pijanym. 

Natychmiast wszczęte dochodzenie 
гукатаіо cała bezpodstawność oskarże= 
nia Żyda. Okazało się mianowicie, że 
to fałszywe doniesienie bylo aktem 
zemsty ze strony Grynera na osobę For- 
mańskiego, który w sposób konsek- 
wentny nie dopuszczał do sprzedaży 
mięsa bezwartościowego nakazując ni- 
niszczenie tegoż. Gryner, któremu le- 
karz Formański często kwestionował 
mięso, w tak perfidny sposób chciał 
się zemścić. 

W wyniku dochodzeń Gryner stanał 
przed sądem, który skazał go za to na 
2 miesiące aresztu 
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Wilno po zawieszeniu Str. Narodowego 


W Wilnie już dwa razy zawieszono działalność Stron. Nar. — Akcja gospodarcza naro- 


dowców — Żydowskie skargi 


(Od własnego korespondenta „Огейоупіка“) 


Wilno, w marcu. 
Każdy bezstronny obserwator życia 
polityczno - społecznego па  Wileńr 
Szczyżnie musj stwierdzić, że jedną z 
najpoważniejszych sił, które mogą się 
przeciwstawić szerzącej się działalno- 
ści komunistycznej — jest ta, którą 
przedstawia Stronnictwo Narodowe. 
Swego czasu donosiliśmy o znacz- 
nym rozwoju Stronnictwa Narodowe- 
go па Wileńszczyźnie. Kaźde zebranie 
5. N, na wsi stawało się coraz liczniej- 
sze, а ilość członków poszczególnych 
placówek wzrastała z dnia na dzień 
W dn. 18 lutego rb. działalność 
Stronnictwa Narodowego  zostalą de- 
cyzją wojewody wileńskiego, p Bo- 
ciańskiego, zawieszona aż do odwola- 
nia, 


Pierwsze zawieszenie 
działalności 5. №. 

Trzypomina się rok ubiegły. Wó- 
wczas, w końcu marca Stronnictwo 
Narodowe na Wileńszczyźnie zostało 
rówrież zawieszone. Zahamowana zo- 
stała praca. Zabamowało to rozwój 
„Pracy Polskiej”, która licznie poczę- 


2 


ła skupiać robotni ześcijan, od- 
rywając ich od związków komunizu- 
jących, a szczególnie od Z. 7, Z. Roz- 
więzano „Młodzież Wszechpolska”, 


która stanowiła dla groźną 
siłę na U. S. B. 

Po jakimś czasie decyzja wojewody 
Bociańskiego o zawieszeniu Stronnic- 
twa Narodowego tała uchylona. 
Rozpoczęła się па nowo praca tej orga- 
nizacji w mieście i па prowinc, t 
przez ten czas nie odszedł, 
nie, przybyło jeszcze więcej zwolenni- 
ków. Zamiast rozwią: nej „Młodzieży 
Wszechpols ги powstaje sekcja aka- 
demicka $, przedstawiająca tę samą 
siłę i КО ‚ jaką miała „Młodzież 
Wszechpolska. К 


Żydowskie interwencje 
W Wilnie, dzięki akcji S. N, т 
piło znaczne cdżydzenie handlu. S 


„sanacji 


gólnie wiele w tym kierunku zrobiła 
akcja pikietowania klepów żydow- 
skich, prowadzona pr: lonków S. 


zimowych. 


styce zlikwidowanych sklepów 
skich i szeregu nowych placówek pol- 
skich. W ostatnich czasach gmina ży- 
dowska w Wilnie raz po raz interwe- 
niowała u władz wojewódzkich o po- 
łożenie kresu tym poczynaniom i wzię- 
cie pod opiekę Żydów. 

W dniu 18. ub. m. nastąpiło zawie- 
szenie 5, М. Pomijamy, ze względów 
zrozumiałych, omawianie chw 
przedzających to zarządz 

t А 


rzymy, że tak, јак i w roku ub., zosta- 
nie ona, na skutek odwołania Zarządu 
Głównego 8. N., uchylona. 

Wilno w ostatnim okresie 

Choemy tylko zwró uwagę 
parę znamiennych faktów, m, 
strujących ostatni okres w 'wilni 

A więc najpierw Żydzi wywal- 
czają w Magisiracie podniesienie w 
preliminarzu budżetowym subwencji 
na prywatne szkolnictwo żydowskie z 
18 tys. zł na 30 tys. zł, (О całkowite 
skreślenie tej pożycji Kolo Narodowe 
radnych walczy od szeregu lat). Mało 
j stawienia do budżetu 


na 
ilu- 


с 
dowskich, Wobec oświadczenia, 
gistrat nie ma na ię sumę pok 
przedstawiciele frakcji żydowskiej — 
/ygodzki i adw. Czernichow — de- 

yjnie, na znak protestu, opu- 


po: edzenie, 
A teraz sprawa koncesyj tytonio- 
wych w Wilnie. Z koncesyj tych, wy- 


dawanych w zasadzie głównie osobom, 
które się zasłużyły Polsce. 500 bylo w 
rękach ch. Ta cyfra mówi sa- 
ma za siebie. Z dniem 1. bm., przy od- 
nawianiu koncesyj, ilość ta miala ulec 
bardzo ange nej redukcji, Żydzi jed- 
ją zapewnienie, że smia- 
wa feia jeszcze zbadana i w „nie- 
których „wypadkach koncesje będą od- 
nowione”. 

Jednocześnie z tym gmina żydow= 
é zapomóg, wyda- 
sklepikarzom ży- 


wanych drobnym 


— Dyscyplinarka w... 


3 miesiące po zebraniu 


dowskim na akcję obniżania cen. 

Podobnych wypadków skutecznych 
posunięć politycznych Żydów w Wil- 
nie dałoby się przytoczyć więcej, 

Również dał się zauważyć wzrost 
usiłowań nasilenia w Wilnie agitacji 
komunistycznej, płynącej z zewnątrz. 
Aresztowano tu w ostatnich tygod- 
niach kilku kurierów i kurierek komu- 
nistycznych (wyłącznie Żydów), przy- 
byłych do nas z bagażem literatury 
komunistycznej. 

Na u ersytecie 

Na terenie akademickim jedyną or- 
ganizacją. polityczną, którą w chwili 
obecnej istnieje i cieszy się poparciem 
władz akademickich і administracyj- 
nych jest tzw. Młodzież Ludowa. („Ko- 
*). Wobec znanej i niezbi i 
ktami udowodnionej, odliwej i 
trukcyjnej dla Polski łalności 
tej organizacji, młodzież narodowa w 
licznych uchwałach, powziętych na 
wiecach, żądała rozwiązania tej orga- 


dz 


antzacji tej jednak nie tylko nie 
no, ale ostatnio, w związku z 
zebraniem, które mialo 
miejsce 3 miesiące temu, bo 18 li- 
stopada, Rektorat U. S. В. wszystkim 
akademikom - narodowcom, biorącym 
udział w zebraniu, wytoczył postępo- 
wanie d scyplinarne, powodujące Wy- 
zenie ich z życia społeczno-akade- 
iego na terenie U. S. В, 
Fakty te dostatecznie informują czy- 


rozwią 
burzliw 


Drugi dzień procesu bestialskich 
morderców 


Sensacyjne zeznania świadków — Dudnika chciano otruć? 


24. 3. W drugim 
morder- 


Włocławek, 
dniu rozprawy bestialskich 
ców dwóch staruszek sąd pr 
do przesłuchania dal 
Jako pierwsi zeznają dwaj chłopcy, 
koledzy Dudnika, którzy charaktery- 
zują go jako chłopaka zapalczywego. 
Dudnik przy grze w karty często oszu- 
kiwał, a przegrywając, płakał często 
ści. Jednego razu Dudnik 
wiązał jednemu z nich głowę ręczni- 
kiem i groził toporkiem, „że aż krew 
będzie pryskać”... 

Śwd. Gradow: widział, jak ро 
zbrodni Dudnik szukał toporka zazna- 
czając, że policja. obiecała mu 100 zł 
za znalezienie go. Toporek ten Dud- 
nik znalazł i pokazal iadkowi i in- 


nym. 
Śwd. Kosmecki stwierdził, że sły- 
szał, jak jego znajomy Krajewski 0- 
powiadał, iż spotkał Puzdrakiewicza 
z jaki mé „CZAPNYMY” x ре biegli do ul. 
ki i powie- 
śmy się 
tylko". Wyjaśnia dalej, że Dudnik 
znalazł przy nim toporek, zawinął go 
w gazetę, schował pod kapotę i po- 
tiegł z radością do policji ро obieca- 
ną nagrodę. 
SENSACYJNE ZEZNANIA 
POLICJANTÓW 
Śwd. Wejsis po przybyciu na miej- 
sce zbrodni znalazł 2з kg kiełbasy i 
chleb na stole w sklepie, co świadczy, 


że тгой była dokonana przy kup- 
nie. Drzwi prowadzące do sieni były 
obryzgane krwią. Dowodzi to, iż je- 
den ze zbrodniarzy po dostaniu się do 
sieni zamordowxł toporkiem starusz- 
kę. Strzeleckiego aresztowano po mie- 
Ukrywał się on rzekomo dla- 


siącu. 
tego, iż b 'poszukiw. any przez policję 
za kradzież świń. Ponadto wywiad u- 


stalił, że rodzina. Puzdrakiewicza usi 
łowała otruć Dudnika, żeby nie „pa- 


kowal“, Dudnik też tego obawiał. 
Śwd, Lachniecki, asp. Р. P. zeznar 
je, że ile razy przybył па miejsce 


zbrodni, to zawsze spotykał Dudnika, 
który miał mu coś do powiedzenia. 
Dwóch kolegów Dudnika przyniosło 
do śwd. raz tytoń i sznurowadła, хпа- 
lezione pod mostem na Zgłowiąć 
Śwd. obiecał Dudnikowi 100 zł 
znajdzie toporek, który już w godzinę 
później Dudnik przyniósł. Fakt {еп 
nasunął świadkowi przypuszczenie, że 
Dudnik jest wspólnikiem  zbrodr 


dom poprawczy, gdzie 
na porządnego człowieka, 


Na 
dzień Dudnik przyznał się do współ- 


drugi 


ziatu w zbrodr 

Śwd. Jurkiewicz zeznaje, że po a- 
resztowaniu  Puzdrakiewicza mar. 
narka jego była wilgotna, jakhy świe: 
żo po czyszezeniu wodą. Na klapach 
i na plecach marynarki były ślady 
krwi. 

Rozprawa trwa. 


Jakie bedą losy ustawy 
o ustroju adwokatury? 


Warszawa. (Tel. wł). Nieroz- 
s nięta jest ciągle sprawa ustawy 
o ustroju adwokatury, która jest stale 
przedmiotem zabiegów ze strony orga- 
nizacyj palestry. Do Warszawy przy- 
byli dziekani izb adwokackich ze Lwo- 
wa i Krakowa. Odbyli oni szereg na- 
rad z przedstawicielami palestry war- 
szawskiej. Przybyli także do Senatu, 
gdzie przedstawili sprawy referentom 
ustawy. (w) 


568 strajków 
w Il! kwartale r. ub. 


W ciagu III kwartału zanotowano na 
terenie calej Polski ogółem 568 strajków, 
które objęły 3.142 zaklady pracy; liczba 


jkujących wynosiła 123.637 osób, liczba 
straconych robotnik »-dni — 593.973. W po- 
równaniu z П kwartalem ub, liczba 
w zmniejszyła się o 111, zmniejszyła 
ównież liczba zakładów pracy objętych 
trajkami o 0, oraz ilość strajkujących 
o 61.742 osoby, 


stra 


Z ogólnej liczby strajków przypada na 
przemysł włókienniczy, 119 strajków, na 


budowlany — 77. na mineralny — 75, .0- 
dzieżowy — 49. na rolnictwo 40, prze- 
myst melalowy — 43. na spożywczy — 

drzewny — 30. na górnictwo — 20, hutni 
two — 5, ponadto zaś 4 strajki objęły wię- 
cej niż 1 саја? pracy. 


11) 

— Tak bym chciała przywołać na 
pamięć wszystkie wspomnienia. Ale 
to już tak dawno, pięć lat... Nie umia- 
łam nawet czytać. Gdz ięc byłam 
przedtem? Nie nie pamiętam. Wydaje 
mi się, że nauka i nowe myśli zatar 
wszystkie obrazy przeszłoś Gdzieś 
musiałam być daleko, bardzo daleko, 
bo pamiętam, że zanim tu się znala- 
złam, długo, długo jechałam. Kto był 
ów człowiek, który mnie tu przywiózł 
i oddał w ręce profesorów i opieku- 
nek? Nie wiem.. był dla mnie bardzo 
dobry, więc dlaczego nigdy tu do mnie 


nie pr edi? 
Przechyliła w myśleniu piękną 
główkę: 


— A fa dziewczynka-robotnik, któ- 
ra mnie teraz ocaliła? Widuję ją czę- 
sto: tylko że i ona nie wiele więcej wie 
ode mnie.. Ale bo ona młodsza, to co 
innego. 

Nagie roześmiały się jej 

— Patrzcie! Mały boy, Г 
jakiś znak.. Co to znaczy? 

Za chwilę Ш zala lekkie słuknię: 
cie do drzwi; otworzywszy je, ujrzała 
Fita, który wślizgnął s do pokoju, 
z mknął drzwi cicho i kładąc palec na 
ustach, rzekł szeptem: 

— Mam list do pani. 


sta i oczy: 
daje mi 


Młoda dziewczyna ściągnęła brwi. 

— List, Fit? Jak śmiałeś przy! pusz- 
czać, że zgodzę się go przyia ? 

Malec zaczął się śmiać. 

— Nie gniewaj się, panno Lizzie, 
tylko posłuchaj. 

— Co takiego? 

— List jest od Nijak. 

Twarz panienki rozpromieniła się. 

— Czemu od razu tego nie mówisz? 
о... bo panienka mi nie dała 


mówi 
— To prawda. Dawaj prędko. 
Fit wyjął z kieszeni kawałek 
bieskiej wstąż 
— Со to jest? 
— To właśnie list, mi: 


nie- 


— Jakto, ten kawałek wstążki... 

— To z kurteczki Nijaki pewnie. 
Prawdopodobnie nie miała papieru li- 
stówego. 


— Ależ powiedz, jak to dostałeś? 
Słyszałam, że biedaczka jest w więzie- 
niu. 

— A jest. 

— Wid 

— Nie. 
więzienia. 

— A więc jakim sposobem dostałeś 
ten kawałek zapisanej wstążeczki? 
Słuchaj, Fit — rzekła z odcieniem nie- 
cierpliwości w głosie — nie jestem 
usposobiona do odgadywania rebusu... 


eś się z n 
Nikomu nie wolno wejść do 


o nie żaden rebus — prze: 
Ў it — a całkiem prosta hi- 
[o Kleszcz był posłańcem, 
przeł? 

— Tak, pani. On wlatuje do wię- 
ziennego podwórza ponad murem, Tej 
nocy przyleciał do mego okna, Zzastu- 
kał dziobem.. otworzyłem.. Na sz 
miał przywiązany ten list. 

— Теп, ze wstążki? 

— Nie, inny, do mnie. Nijak pisze, 
żeby jej dostarczyć rewolweru i nabo- 


? 


tkim, więc jej 
nego posłańca, 


odpisałem przez tego 
że postaram się spełnić rozkaz, a zara- 
zem odpowiedziałem jej, że dzisiaj p. 
Prudent ma pani pokazywać obrazy 
krajów, ару pani poznała. kraj, gdzie 
się wychowy AA dzieckiem będąc... 
— ZŻacny Prudent! — wykrzyk- 
nęła panna 17; ie rozczulona. 

— No i Nijak przysłała mi dzisiaj 


to. 


zie wzięła podaną wstąż 
— Nie widzę tu wcale pis 
Fit uśmiechnął się. 

— Bo też ona nie ma tam ani atra- 


mentu, ani pióra.. więc nakława 
szpilką litery.. O, patrz, Lizzie! Pod 
światło można doskonale wszystko 


przeczytać. 

Fit miał rację. Lizzie z niewielkim 
trudem odczytała: 

„Nie wiem, dlaczego, ale jestem 
pewną, że niebezpiecznie jest wskazy- 
wać ojczyznę pani. Jeżeli ją poznasz, 
nie okazuj tego. Spal zaraz po prze- 


t natychmiast w уа! zapałkę i za- 
ja, zbliżył się do i. 
sekund potem nieco tylko 


pyłków czarnego popiołu fruwało ро 
pokoju, jedyny "ślad listu Nijaki. 

Luzzie wielce zaniepokojona, roz- 
pytywała Fita o szczegóły, Ale Fit na 
stkie pytania odpowiadał: 

— Ja równ піс tu nie rozumiem, 
panno Lizzie, D k jest sama tajemni- 
za. Widzę tylko, że ona otacza pa- 
nienkę troskliwą opieką i przywiąza- 


niem , bezgran iym. Ale powiedzieć 
nie nie chce, czy nie może, 
— Tak, (ак... zauważyłam jej czuj- 


ność dla mnie, a wczoraj właśnie. 
— A! Znalazła się w samą porę. 

— Aby mnie wyrwać z rąk bandy- 

ty» RE na отау Че już mnie trzymał. 
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— Nie; AROMACIE coś w tym jest — 


zaczęła z trwogą. — Jakaż to tajemni- 
ca wisi nade mną? Czemuż mnie prze- 
śladują? Wszak nigdy nikomu nie 


zrobiłam піс złego, 

Chłopiec wzruszył ramionami: 

— Во widzi panienka, najlepiej by 
było zapytać o to Nijak. 

— Ależ ona teraz w więzieniu. 

— Tak! Ale jak wypuszczą. 

— Ach, mój biedny Fitku, z 
zień chińskich nie w: ają tak 
prędko, szczególnie niewinnych. 

— Ale ona wyjdzie, panienko. 

— Dlaczego? 

— Bo chce tego... 

Młoda dziewczyna spojrzała na Fi- 
ta ze zdziwieniem. W odpowiedzi bo- 
wiem chłopca tyle bylo ślepego zaufa- 
nia i wiary w małą przyjaciółkę. 

— Kazała mi — mówił Fit — 
таё się o rewolwer z nabojami i przy- 
słać go przez Kleszcza. Gdy tylko go o- 
trzyma, na pewno się uwolni z wię- 
zienia, 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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Nagłówkowe słowa 
dalsze słowa 10 gr 


(ttu: 


oszy, 5 liczh = jedno słowo, 
How z, а = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło- 
enie nie może przekraczać 100 słów, w tym 


sto) 15 groszy, każde 


5 nagłówkowych. 


OGŁUSZEN 


Ogłoszenia wśród drobnych: 


IA DROBNE 


1-łamowy milimetr 30 groszy. 


Znak oferty naprzykład: z 18923, n 2745, d 1790 
į t d. = 1 słowo. 

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 

się do godz. 10,30, w soboty i dni przedświą- 

teczne przyjmuje się do godz. 9.30: 
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om 
Pokój, kuchnia, morga жеші. — 
Bninie, pow. Śrem sprzedani — 
1600— wlaściciel Osiński, Środa, 
Wrzesińska 20. za 97 806. 


PIENIĄDZ Ж 


Współpracę 


tysiecy wloże do istnieja 


kilka 


Sobota, 26 marca. 


6.15 audycja poranna; — #115 
audycja dla szl płewajm 
piosenki”; 1140 Enzelbet 
perdinek; Fragmenty z op. „Jad i 
Małgosia" (plytyji LLST sygnał 
cansu: 120% audycja południowa 
15.30 wiadomości gospodarezć 
15.45 Teatr Wyobraźni dla dzięci: 

nia 24 marca 1704 r icho- 


kosa! руна Итен Ahas [ES KE "daj mA 
„ Restante „Elektryk Wawel | x 
n 8З Wykoni 


2 000,— 
poezuknje na E hipotekę domu. 
wartości 16000,— 4 lata, 
procent, Oferty Oredownik, 
znań zd 


Po- 


Wdowiec 
sku 45 lat, z 


panny lub 


Kawaler 7 
lat 32. właściciel składu kolonia. 
nego poszukuje panny w celu 
matrymonisinym z coSkolwiek go- 
tówka. Oferty Orędownik, 

тпай zd 91 


Ogłoszenia 


dobry | U 


r 
E 6. OŻENKI | 


wy Rónalośni Krakows! 
pogadanka aktualni 
Barwwidzie, Sląski ryrer 
mik" = folieton dr Krystyn 
|Pieradzkiej (a Krakowal; 14.1 
owy Francino de 
program: 18,06 
wiadońnnśej sportowe; 13.10 poga- 
danka spoteczna; — 18.15 szkocka 
muzyka Табл iptytpi 18.36 pro 
gram пи ранго 18-35 тауса а 
wsi: 000 sudycja dia Polaków 
за тайса: 39.50 pogadanka aktu- 
aina: 20.00 „Diabelski je; = 


Jud 


sloperetka w 3 aktach Emeryka 


Kalmana. W przerwie ok. godz. 


— lekta audycjy 


22,60 ostatnie wiado- 


1-łamowy milimetr lub jego miejsce kosztuje: 


Katowiee — 11.49 płyty z Wa: 
13,00 koncert 

dowa: 14. 

14.35—14. 


r- 
czeń: 13. 
25 w 


5 1гаїшз. 1600 Ryga, 


19.20 Wrocław. Muzyka kame- 
Utwory. De- 
bussyega — Koenigsw. Koncert 


-| rozrywkowy. 17.00 Budapeszt. Re- 


Hus | se! 


кайп, 
23,06 
SK 


Kraków — 11,40 płyty z War- 
1346 Koncert życzeń z 
ce; — 


go rodz 
ać od dzieci” poz. 
jej Haumowej 
nowe nagra 


46 
e progra- 
28.08 muzyka taneczna i pi 
(płyty); 23.00—0.30 koncert | 
życzeń. 


jj 1840 Kolonia. Recita) fort. Т 


; [22.20 Hilyersum 11. 


„|sum 1. Melodie w 


cital fort. 77.85 M, Ostrawa. Kon- 
cert konipozytorski Bartosza. 
15.00 Bruksela fl. Musyk.. вајопо- 
wa. Paris РТТ. Koncoct ог) 
'allin. 
18. 


Lawue melodie tanęczn 
Hilversum 1. Muzyka organowa. 
19.00 Londyn Кед. T 
skie. 19.10 Wiedeń. e 
obi. Тайата, 18.28 Lahti. Reci 
Tort. 20.00 Bruksela fl. Recital 
rzypcow у. Frankfurt. Koncert 
operowej. Wrocław. Tatin- 
opr. Gramsa. 20.05 Lahti, — 
czór walców. 20.30 Sottens. 
rabina. 22.49 Buda- 


Utwory, Jana i ofa 
Bruksela fr. 


21.00 
Лапо" op. Mnussorg- 


22.60 Ton- 
Brukse- 
(Berlioz. 

Chabrier). 

Te Brochet” 

dre'ego. 23.05. Radio- 

23.55 Hilver- 
kie. 24,00 

Tuluza. Koncert angielski. Ко- 

peukoga, Muzyka taneczna. 0.30 

Droitwięb. Ostatnie przeboje na 

organach Wurlitzera, 


тсег{ гут. 
Mosalsow 


Zapomniani. 
„Lalka do konia na biegunach: — Pamiętasz jak {о daw- 

niej dzieci się nami bawiły? (M) 
(„ił sette bello“, Rzym). | 


zwyczajnych na stronie 6-łamowej 15 groszy, na stronie redakcyjnej (4-łamowej) a) przy końcu części 
redakcyjnej 30 groszy, b) na stronie czwartej 50 groszy, с) na stronie drugiej 60 groszy, d) na stronie wiadomości lokalnych 1— zł. Drobne ogłoszenia 


(najwyżej 100 stów, w tym 5 nagłówkowych) słowo nagłówkowe drukiem tłustym, 15 groszy, każde dalsze słowo 10 groszy. Ogłoszenia większe wśród drobnych poczynając 


od ostatniej strony, 1-{алилуу milimetr 30 groszy. Ogłuszeni 


skomplikowane, z zastrzeżeniem miejsca — od poszczególnego wypadku 20% nadwyżki. Ogłoszenia do bieżącego 


wydania przyjmujemy do godziny 10,90, a do wydań niedzielnych i świątecznych do godziny 9,30 rano. Ogłoszenia z poza Wielkopolski przyjmujemy do wydań bieżących 
do godz. 10, do wydań niedzielnych i świątecznych dnia po przedniego do godz. 8. Za błędy drukarskie, które nie zniekształcają treści ogłoszenia, administracja nie odpowiada. 


Ogłoszenia przyjmujemy tylko za opłatą gotówką z góry. Konto w Р. К. О. nr 200 149. Pocztowe konto rozrachunkowe Poznań 3, nr kartoteki 03. 


Strona 10 — 


ORĘDOWNIK, sobofa, dnia 95 marca 1938 ~ 


57 Numer 70 Ta — 


8 godzin dramatycznej walki o życi 


Olbrzymi sztorm na Bałtyku — Wobec groźby wybuchu kotłów — Cudem uratowany kapitan; pod wpływem tra- 
gicznych przejść dostał pomieszania zmysłów ! 


Gdynia, 21. 3. Przed kilkunastu 
dniami odpłynął z Gdyni statek „Bir- 
ma”, zabierając ładunek 1.000 ton cu- 
kru do Hull. Między załogą znajdo- 
wało się trzech marynarzy Polaków. 

Statek natrafił na morzu na szale- 
jący sztorm. 


Olbrzymie, dochodzące do 9 m wyso- 
kości fale 


rzucały statkiem, jak wątłą łódką. 
Trzej Polacy pracowali w kotłowni. 
W pewnej chwili, kiedy statek znaj- 


dował się w odległości około 130 mil 
od lądu, zauważyli palacze, że do ko- 
tłowni zaczyna się wdzierać woda. 

Rzucono się do pomp, które nieste- 
ty nie mogły sprostać naporowi fal i 
woda wewnątrz statku stale podnosi- 
ła się. Nie pomogło także wylewanie 
wody ręcznie. 


Po 48 godzinach wałki z rozszalałym 
żywiołem musiano skapitulować. 


Na falach eteru pobiegło w świat 
wołanie SOS. Wołanie o pomoc prze- 


jał statek ratowniczy „Java”, który 
pospieszył rozbitkom z pomocą. Nie- 
stety wzburzone morze uniemożliwiło 
spuszczenie szalup na wodę. Zacho- 
dziła obawa, iż woda może dojść do 
palenisk i 


wywołać wybuch kotłów. 


Wówczas to trzech marynarzy 
skacze do morza i chwyta się lin, rzu- 
conych z ratowniczego statku. Re- 
szta załogi czepiając się jedynej sza- 
lupy, dopływa do statku „Jaya”. Sza- 


Strzec się papug, kwiatów i... Szczurów 


Zaraza czai się wszędzie — Przepiękne kwiaty, które noszą w sobie śmierć — Domy 


Przed kilku dniami  donosiliśmy, 
iż w Wiedniu wybuchła groźna epi- 
Gemia choroby papuziej. W związku 
z tym należy przypomnieć, iż sposoby 
zarażania się chorobami bywają nie- 
zwykle fantastyczne. 


GROŹNE KWIATY 


Przed kilku laty pewna warsza- 
wianka zachorowała nagle na ciężką 
infekcję płuc. Początkowo nie umia- 
no wytłumaczyć, skąd przyszedł zara- 
zek. 

Dopiero po pewnym czasie okazało 
się, iż chora wąchała często kwiaty mi- 
mozy, które otrzymała w prezencie z 
Południowej Francji. Okazało się, że 
w Poł. Francji panowała właśnie e- 
pidemia choroby płuc. Prawdopodob- 
nie bakterie przeniosły się z Francji 
na pięknych kwiatach. 


SZCZURY — NAJWIEKSZYMI ROZ- 
SADNIRAMI CHORÓB 


Wiadomo powszechnie, że groźny- 
mi rozsadnikami dżumy są szczury. 

Najwięcej szczurów posiada Paryż. 
W mieście tym są domy zupełnie nie 
zamieszkałe z powodu plagi szcezu- 
rów. 


Pewien warszawianin opowiada, iż 
w jednym z najelegantszych hoteli pa- 
ryskich spostrzegł szczura. Zawezwa- 
ny gospodarz nie przejął się tym zbyt- 
nio i oświadczył, iż w hotelowej ka- 
wiarni jest... znacznie więcej szczurów 
i goście się tym wcale nie przejmują. 


Tymczasem szczury są niezwykle 
groźnymi rozsadnikami dżumy płuc- 
nej. + 

W Paryżu wydarzył 
niezwykły wypadek. W pewnej restau- 
racji posłano pikola po wino do 
piwnicy. Chłopiec opowiadał po wyj- 
ściu z piwnicy, iż przez nogi przełe- 
ciał mu szczur. Szczur ten nawet go 
nie ukąsił, ale mimo to chłopak kil- 
ka dni potem zmarł na dżumę. 


W Polsce najbardziej „zaszczurzo- 
na” jest Gdynia, do której przybyły 


się ostatnio 


Nagrodzony list miłosny 
więźnia 

Na jednym z ostatnich posiedzeń lon- 
dyńskiego towarzystwa literatów  rozpa- 
trywano serię współczesnych listów mi- 
łosnych. Pierwszą nagrodę uzyskał jed- 
nak list miłosny, pisany przed 30 laty 
przez jednego z więźniów z Cork w Ir- 
Јапан. Autor tego listu, przebywający w 
areszcie śledczym, w ten sposób pisał da 
swej narzeczonej: „Z dala widzę w łań- 
euchu wzgó! otaczających miasto, ma- 
leńką lukę, ra pozwala mi ujrzeć mo- 
rze. Tam kieruję codziennie swój wzro 
bowiem za tym szlakiem dalekim jesteś 
Ty.“ List ten zadecydował o losie aresz 


towanego. Sędzia, który rozpatrywał 
go sprawę, przejął się dolą więźnia, a 
gdy, za drobną zresztą kradzież, popel- 


nioną z biedy, więzień został skazany na 
kiłka tygodni więzienia, opiekował się 
nim i po odpokutowaniu winy wręczył 
mu pewną sumę pieniędzy, umożliwiając 
w ten sposób zwolniónemu  więżniowi 
założenie własnego ogniska rodzinnego 


z ukochaną kobietą, Małżonkowie żyją 
do dziś i niedawno obchodzili 30-lecie 
swego ślubu, 


okupowane przez szczury 


szczury z całego świata zawleczone 


przez okręty. 
CHOROBY EGZOTYCZNE 
W EUROPIE 


Do Europy zawleczono olbrzymią 
ilość chorób egzotycznych. Dzieje się 


to zwykle w ten sposób, iż bogaci oby- 
watele zamorskich krajów zauważyw- 
szy u siebie neuleczalną chorobę przy- 
jeżdżają do Europy, aby się jeszcze 
przed śmiercią dobrze zabawić. By- 
wają w teatrach, restauracjach, loka- 
lach rozrywkowych i zarażają tuziem- 
ców. 


Muzeum Wielko- 
polskie w Pozna- 
niu _ urządziło 
wspaniałą wysta- 
wę grafik myśli 
skich. Na zdjęciu 
reprodukujemy Hi- 
tografię „Daniele" 
dzieło Medarda 
Świtka, 


Walc, który uratował życie żołnierzowi 
na froncie 


Zgon kompozytora znanego walca „Przeznaczenie“ 


W Londynie zmarł w wieku lat 59 zna- 
ny kompozytor angielski Sydney Baynes. 
Nazwisko to nie wiele mówi współcze- 
snym muzykom, przed wojną jednak by- 
ło sławne па obu półkulach. Popularność 
Baynesa utrwaliła się od 1912 roku, w któ- 
rym po raz pierwszy nad Tamizą rozległy 
się dźwięki, czarem tęsknoty owianego 
walca „Destiny“ — (Przeznaczenie), który 
przez długie łata należał do przebojów re- 
pertuarowych każdej orkiestry. Wale tęn 
w czasie wojny światowej uratował życie 
pewnemu żołnierzowi _ australijskiemu. 
Żołnierz ten, wracając z patrolu, zabłąkał 
się w labiryncie opuszczonych przez Niem- 


ców okopów i byłby niechybnie wpadł w 
ręce nieprzyjaciela, gdyby nie dźwięki 
„Destiny“, wygrywanego па  okarinie 
przez jednego z żołnierzy angielskich. 
Nasz Australijczyk, kierując się za tym 
dźwiękiem, wydostał się z niebezpieczne- 
go labiryntu i wrócił do swoich. 

Sydney Baynes, który ostatnio czynny 
był jako dyrygent orkiestry radiowej, na- 
pisał od tego czasu kilka tysięcy drobnych 
utworów muzycznych, z których jednak 
żaden nie przyjął się tak powszechnie i 
nie był odczuty tak głęboko, јак walc „De- 
stiny”. 


Wyspa-forteca na przedpolu Tunisu 


Kilka mil od w 
zamienionej 


y włoskiej Pantel- 
ostatnio na groźną 
ù położoną w pół drogi 
m i Sycylia, znajduje się 
ysepka „La Galite“, długo km i sze- 

3, należąca dog ysepek, odstą- 
pionych swego с z Wysoką Por- 
tę królowi Fra yk Obecnie 
wyspa ta, położona w dogodnym punkcie 
na drodze morskiej z Bone do Bizerte, о- 
słaniająca północne wybrzeże Tunisu i za- 
tokę Ferrat, zamienioną na bazę francu- 
skuch łodzi podwodnych, ma być uforty- 
fikowana. Dotychczas „siły zbrojne” tej 
wysepki składają się z plutonu marynarzy, 
uzbrojonych w zwykłe karabinki. Rząd 
francuski, przystępując obecnie do prac 
fortyfikącyjnych na wyspie La Galite, za- 
mierza jednocześnie umocnić szereg waż- 
niejszych wysepek tej grupy, Wyspa La 
Galite posiada duże strategiczne wałory. 


P 


Wznosząca się na wyspie góra 400 metro- 
wa jest doskonałym punktem obserwacyj- 
nym i pozwala panować nad całym obsza- 
rem morskim, nie wyłączając najeżonej 
armatami wyspy włoskiej Pantellaria. 


Katastrofa lotnicza 


Tuluza. (PAT) Samolot komuni- 
kacyjny z Casablanki, który winien 
był lądować w Tuluzie w środę o godz. 
15, nie przybył do północy. 

Mieszkańcy miejscowości Canigou 
we wschodnich Pirenejach stwierdza- 
ją, że widzieli spadający aparat w pło- 
mieniach. Wyprawa ratunkowa wyru- 
szyła o wschodzie słońca na miejsce 
domniemanego wypadku. 


lupy nie można było jednak wycią< 
gnąć na pokład. Wobec tego wycią= 
gnięto rozbitków na statek przy ро- 
mocy lin. 


W międzyczasie statek „Birma” zało 
паї. 

Uratowani marynarze byli tak wya 
czerpani 48-godzinną walką 2 groź«4 
nym żywiołem, że 

półżywych przewieziono do portu 

Friedrichshafen. 


Таш zaopiekowali się nimi konsu- 
lowie i odesłali ich do rodzinnych 
krajów. Uratowany kapitan statku. 
Karlson wskutek tragicznych przejść 

dostał pomieszania zmysłów. 

Przed kilku dniami na pokładzie 
statku „Blenda” przybyło do Gdyni 
trzech rozbitków Polaków. 


życie katolickie 
w narodowej Hiszpanii 


Rząd narodowej Hiszpanii obalił 
wszystkie anżyreligijne zarządzenia 
poprzednich rządów. Zostały anulowa- 
) ustawa, zakazująca nauczania 
religii w szkołach publicznych; 2) u- 
stawa, pozbawiająca członków kon- 
gregacyj zakonnych praw do naucza- 
nia; 3) ustawa o rozwodach; 4) usta= 
wa, wymierzona przeciwko małżeń- 
stwom kościelnym; 5) ustawa, mocą 
Której zostali z Hiszpanii wysiedleni 
członkowie Towarzystwa Jezusowego, 
a dobra ich skonfiskowane; 6) ustawa, 
zakazująca duchowieństwu niesienie 
pomocy religijnej w więzieniach, szpi- 
talach i zakładach dobroczynnych. 

Pułk narodowej kawalerii Cazado- 
res podczas wielkiego narodowego 
święta kościelnego oddał się pod spe- 
cjalną opiekę Madonny de la Pilar, 
przy czym dowódca pułku odczytał gło- 
śno rote przysięgi, Po uroczystości ca= 
ły pułk przedefilował przed figurą 
Matki Boskiej. 

Generał Aranda ofiarował poważną 
sumę pieniędzy ze swych środków 
prywatnych na rzecz kościołów, zruj= 
nowanych przez „czerwonych“, (КАР) 


Straszliwy orkan 


Londyn. (PAT) Donoszą tu z Ben- 
galu, że nad miejscowościami Hautala, 
Kalampur i Kadamichar przeszedł 
straszliwy orkan. Wszystkie one z0- 
stały niemal doszczętnie zniszczone. 
Kilkadziesiąt osób zginęło, a kilkaset 
odniosło rany. 


Głuchoniemy w sądzie 


Przed sądem w stolicy stawał głucho- 
niemy Wacław Kuleszyński, oskarżony © 
zabicie z zemsty niejakiego Rockiego. Za- 
bity był bratem przyrodnim niejakiego О- 
sucha, a ten w bójce zranił nożem przyja” 
ciela głuchoniemego Kuleszyńskiego. Ten 
więc uważał zabójstwo Rockiego za rodzał 
wendety. 

Rozprawa sądowa toczyła się na migi 
przy pomocy biegłego. Oskarżony przy= 
znał się do winy bez wybiegów. Sąd skazał 
go na 10 lat więzienia. 


Odnaleziono cenny obraz 


Swego czasu zaginął obraz Chełmoń* 
skiego „Dojeźdżacz”, oceniany na 20 tys, zł. 
Odnaleziono go obecnie u pewnego an- 
tykwariusza na G. Śląsku i oddano pod ses 
kwestr sądowy. 

Jak się okazuje, córka mistrza, zamężna 
Austenowa, oddała komuś obraz na sprze< 
danie jakiemuś reflektantowi z Anglii. Pō- 
średnik tymczasem obraz zastawił w ja* 
kimś lombardzie za 1200 zł i tam go nabył 
antykwariusz ze Śląska. 

Sprawa ta niewątpliwie będzie miała 
swój epilog sądowy. 


— 


Przed sądem 
Sędzia: — Zawód świadka? 
Świadek: — Ślusarz. 
ia: — Samodzielny? 
— Nie, żonaty! 


(„Le Rire") 


Jak to się stało? 
— Jak to się stało, że Bill został tro 
nerem słoni? 
— Dawniej miał tresowane pchły, ale 
potem popsuł mu się wzrok i stał sią 
krótkowidzem. („Mercury“) a 


